
Cramma
na czele tenisistów NRF

We wtorek 2 gry pojcdy ńcze
WV ponierlzlnłek
*9 chała rlo

UnisKiów w składzie: Huber.
Feldbiu^rh i Hermann oraz klerów*

(len hauri

siępu mcv rozgrywek:

po-
Nie będz'c ts

nich D'*zp«tnli
rzyl mu się ropień w kolanie i 1e

mu

mlęd7vnarodowyeh
»7vm zawodnikiem gości Jest

!T I1UBFR 7. Duisburga

nem

Duisburgugo

Najlep 
t 26 let

' mj- 
ostał

zachód- 
Tenlso 

DTB
p. Mol

slvnne 
Hubet

194R r

Radzćo.
Licznie odbędzie się

•1/eniaj Huber wraz 
m należeli w swoim 
lówkl Iuniorów I u 
57kole tenisowa.. za

□arą Skoneckl — Davldsson. 
NRF wygrał i Kumarem ' — 
viscupowym graczem Indii.

29.letni HORST HERMANN

i o liric nie był w najlepsze! for 
ne. więc nieobecność lego me o 
lar»i spec;31pip pnlsktel ekipy 
Tenisiści ^achodnio-nłemlecry na

rano przyje- 
Warszawy ekipa

nlk ekipy, przewodniczący 
n.o h?rbńsUcgo Związku 
''■ego, członek prezydium

\vt «Idnsyfiknv^ny w ub. r.. po­
nieważ nic uczestniczył w wlęk-

nci. która odbvla stq w pnntodzla- 
lek pt/cd południem, ustalono na-

gra podwójna 
Piątek

Wtorek: Terminarz I I II ligi str. 2

Nr 31 (1319) Warszawa, 5 marca 19S7 r. Cena 80 gr.

; il®

*

I»

w Kotle Goryczkowymwalce jaka i
zawodowiec mistrz olimpijski i

kobiet t męż-ęisant
Finlandią (na

W

KOWALSKA ZNÓW NA STARCIE

cydował, że w sumie po

sportu w szkole nie można

SZCZEGÓŁY
w najbliższych, numerach

swej pierwszej

lislnoslwa

nie 
nie-

sto, bo nie możemy, bo 
mamy środków. Ta nasza

nas było w danym momencie 
stać. Nas: inicjatorów, orga­
nizatorów I uczestników.

ZAKOPANE, 4.3 (tel. wł.). W pro­
mieniach wspaniałego słońca i w

Chyba najtrafniejszy bę­
dzie pogląd, że mieliśmy na-

po. 
Jest

Ls

Jest 
czy 
czy 
no, 
swe

najważniejsze ustalenie 
narada była na piątkę, 
Ją należycie przygotowa- 
czy uczestnicy spełnili 
zadanie.

wszędzie, tylko nie na zawody i 
w efekcie na mecie przy ,,Polaku", 
znalazło się raptem kilkadziesiąt

Goryczkowym. Na dole slalom był 
bardzo rytmiczny I przyjemny, 
przy czym bramki miały tu raczej 
charakter tylko kierunkowy.

inkach śniego- 
w poniedziałek 
?jskie konkuren- 
mistrzostw Pol-

wiedltwia ' bezradności 
przyszłość, . Przeciwnie, 
szukiwanie rozwiązań

bo nie wiemy Jak, czasem, 
bo nie umiemy, bardzo czę-

wiedza I niemoc, choć Jest 
rzeczywistością,, nie uspra-

rad, akurat taką, na Jaką .. ‘J""

zostało rozplątana I Jedno­
znacznie rozstrzygnięte, Z

Doskonały śnieg sprawił, że gi­
ganty nie były zbyt trudne. Usta­
wione zostały zresztą dość płyn-ti siałom cieam t-.'>uiei i myz- wionę zostały zresztą aosc ptyn- 

:yzn. Pnenria dopisała tak dale- nie. bardziej ostro na strome], qór- 
■, ze nabiło się to na... frekwen ne] części trasy na Pośrednim

* * Tłnńi-a nnwoHmwal i r U - .Hlmm hul

LL -> j-v*

Ogólny widok stadionu, na któ­
rym podczas mistrzostw hokcjo- | 
wych świata rozegrane zostało: 
spotkanie między CSR i ZSRR 

(u góry)

I.aszlo Papp zmierzy się z za-. 
wntlnikiem włoskim Cario Molo 
Przyjazd Lnszlo do Mediolanu 
nrzekiwany już jest od dłuż­
szego czasu, jak dotąd jednak 
— prawdopodobnie z powodu 
trudności z olrzvmaniem wizy — ' 
Papp jeszcze się tam nie zjawił j 

(obok)

Mistrzyni świata w jeidiie figu­
rowej na lodzie C. ileiss (USA) 

(poniżej)

Szwecja-Finlaadia 9:3
ZSRR-NRD 12:0

CSR-Japonia 25:1
na mistrzostwach 
hokejowych 
w Moskwie

Sprawozdania na str.. 2

Na mistrzostwach narciarskich w Zakopanem:

Jan Ciaptak i Barbara Grocholska

wygrywają slalom - gigant

W poniedziałek w dalszym ciągu narciarskich mistrzostw 
Polski w Zakopanem rozegrano biegi sztafetowe kobiet i męż­
czyzn oraz pierwszą konkurencję kombinacji alpejskiej — sla­
lom gigant kobiet i mężczyzn. W obu sztafetach święciły trium­
fy zespoły Wisły, slalom gigant kobiet wygrała Grocholska 
(CWKS), przed Danicl-Gąsienlcą 1 Anną Bujak (Wista); w kon­
kurencji mężczyzn pierwsze miejsce zdobył Ciaptak (CWKS) 
przed PopicJuchem (Start) I Zaryckim (CWKS).

We wtorek rozegrane zostaną następujące konkurencje: kon­
kurs skoków dla oldboyów oraz do kombinacji 1 slalom specjal­
ny kobibt, w środę bieg 15 km mężczyzn otwarty i do kombi­
nacji oraz biegi zjazdowe kobiet i mężczyzn.

się ml- 
hokeju ’ 'V-,ch

: fragment i

dole)
I. Amator: słońca powędrowali

von

"tarek, s.i: pod?.. 17.00 — Huber — 
Ritlztn, Felrlbausch — Skoneckl;

środa, oj; ęntlz. 17.00 — Hermann 
— Płatek, reldhausch — Radzio: 
Sra podwójna Huber, Heripann — 
Skoncikl. Płatek;

rzwartek. 7.3: podz. 17.00 - Hu

a w 1953 r. zdobył puchar, ufun-

dowany przez Cramma dla pierw­
szego mistrza Iuniorów. który wej 
dzle w skład pierwszej piątki li­
sty państwowej NRF. Jego najwięk­
szym sukcesem międzynarodowym 
• est 5-setowe zwycięstwo w r. ,ub 
w hall w Berlinie, w rozgrywkach 
o puchar króla szwedzkiego, nad 
ówczesnym mistrzem USA w hali 
- Szwedem Ulf Schmidtem.

FRANZ FELDBAUSCI1 z Blele- 
reldu ma 20 lat I jest 5 rakietą nie. 
mlecką. w Pucharze Davtsa debiu­
towa! w ub r, w spotkaniu z Irian- 
diri. wygranym przez NRF 4 1. Rów­
nież w ub. r.. na międzynarodo­
wym turnieju .w Lyonie, pokonał f 
w parze z Hammersleyem (Chilel i

Trasa kobiet Uczyła 1650 m przy 
150 m różnicy poziomów startu I 
nety. Zawodniczki mtfElały po dro­
dze uporać się z 50’ bramkami. 
Trasa męska była o. ISO m,jdluż-. 
sza. i o 1'0 bramek bogatsza. Tra­
bie giganta zarzucić można było 
właściwie tylko tó, żó zóStałś wy- 
matkowana zbyt wąsko. Kto chciał 
nieco wyżej najechać bramkę, pa­
dał w kopny śnieg 1 — rzecz ja- 
sna — w większości wypadków 
przygoda taka kończyła się upad­
kiem.

Obydwa slalomy nie miały zbyt 
sensacyjnego przebiegu. Wśród 
<oblet Barbara Grocholska-Kurko- 
wiak króluje w tym sezonie baz* 
welacvjnle i nie trzeba było wiel* 
<iej filozofii, aby przewidzieć jej 
zwycięstwo. Jazda Grocholskiej by­
ła okrasą w tej Jionkurencji. Szcze­
gólnie górny. strbmy odcinek, 
przejechała ’ona w - doskonałym 
stylu. Już tam zapewniając sobie 
zdecydowane zwycięstwo.

drugim dniu narciarskich mitrzośtw-Polski w Zakopanem odbytglę-na duiej Krókwi otwarty 
konkurs skoków, który zakończył się zwycięstwem Tajnera. Ząslużdny*mistrz sportu a ostatnio 
odznaczony medalem zaslużonćgo działacza kultury fizycznej — Stanisław' Manuan,' - zajął 

w tym konkursie IV miejsce 1 Fot cap

KRAJOWA narada działa­
czy ł pracowników 

frontu kultury fizycznęj" — 
Jak to się zwykło mówią 
nie przestaje być w kołach 
sportowych tematem dnia. 
Analizuje się jej przebieg,' 
komentują wystąpienia, oce­
nia wyniki.

Wydaje się Jednak, że nie

nlo

izych zawodach krajowych. Jest 
nalbardzlel rutynowanym .z- trólkl 
oraczy, tóórych gościmy w War­
szawie. Zdobył łącznie 7 tytułów e 
•nHtrznwsklch . NRF w grze poje. , 
dynczej i podwójnej oraz tytuł \ 
n«erVynarodo>vcgo mistrza Peru r 
w grzo- podwójnej, wygrywając w ?
1933 r.. w parze z’ Argentyńczykiem 
Morea finał przeciwko parze Pał- 
ty - Larsen (USA) W 1932 r w ' 
Cnlombo przegrał w parze ze Sko- r 
nerklm. finał gry .podwójnej ml- i 
nrzostw międzynarodowych. Azji 
z narą austrańłską Sedgman — 
McGregór.- Był mistrzem liiniorów 
Niemiec w 1943 r Od 1949 r. jest / 
bez przerwy .członkiem drużyny f 
davlscupowej.

O ruchliwości" I Inicjatywie 
•hodnin-Niemiecklego Związku

Zanim jednak na trasie ogląda­
liśmy Grocholską, na mecie zamel- 
tovała się Maria Koualska-Wania. 
To ule żadna pomvika Kowalska 
rzeczywiście startowała. Natura 
cląonle zawsze wilka do lasu. Ko- 
valska po ..wypełnieniu obowląz- 

macierzyńskich", znów przy­
pięła deski 1 po kilku zaledul»' 
treningach stanęła do walki w mi­
strzostwach. Młoda mama niewiele 
zapomniała z narciarskiej sztuki 
i nłe straciła zbyt dużo ze swej 
wysokiej zeszłorocznej formy. 
Orzvwiscie widać było długą przer­
wę treningu oczywiście musia 
ła pojechać z pewną rezerwą, 
zwłaszcza w górnym odcinku, ale 
kto stał na dole przed metą, mógł 
nawet odnieść wrażenie, że to nna 
właśnie zwycięży. gdyż zakoń 
?z’.ła bies w wielkim tempie. W 
sumie Jednak Kowalska była o 4 
sekundy wolniejsza od Barbary 
Grocholskiej, ale zdołała wyprze­
dzić Kuble, która przecież Jeździ 
na deskach cały sezon.

Bardzo ładnie pojechała również 
nloda DanlebGąsienica. która nal 
poważniej zagroziła Grocholskiej. 
Odważnie t dynamicznie wyskoczy- 
'a zp startu na pierwsze bramki, 
t-w połowic trr-^v miała wynik za­
ledwie o ułamek sekundy gorszy 
□ i Grocholskiej Dopiero na rfule 
DOlrcbała nieco wolniej tracąc na 
tvm drugim’ odcinku do Grochol­
skiej ponad sekundę.

Dokończenie na str. 2

WSZYSCY chclell, aby na­
rada przyniosła korzyś­

ci kulturze fizycznej, aby 
przyczyniła się do rozwoju 
ruchu sportowego. Ten fakt 
był widoczny, ten fakt zade-

wyczerpujących dyskusjach 
w okresie przygotowawczym 
I po wysłuchaniu tego, co 
powiedziano na sali obrad' 
przy ulicy Smulikowskiego — 
wiemy na którym świecio ży- 
Jemy, znamy nasze pragnie­
nia, dążenia l możliwości.

Nie wszystko natomiast

Dokończenie na sir. 2

PO naradzie Jesteśmy 
Jednak mądrzejsi, po­

nieważ znamy główne kierun­
ki działania, co do których jej 
uczestnicy wypowiedzieli się 
Jednomyślnie.

Np. uwypuklona została

w Przeglądzie' ‘ wynika, że 
działacz, spprtowl .napotkają..ij- 
teraz w tym resorclą :dawno;' ó 
oczeklwanezrozumieńtę.? Po.' 
irzebne są plin.Arizmowy, '.. 
która ni,- mogą al, > załamać .< 
na spornym vprob|«mle przy- -i 
należności .uczniów.:do klu- 
bów. “■

W śprawachy rozwoju.. •:
„sportu ' dłą : przyjemności", __ 
gimnastyki :<• dlaż zdrowla, .. 
wszelkich : turystyki
sportowej; I tzwi/ czynnego 
wypoczynku oczekujemy nie - 
tylko Inicjatywy | zaradności i 
społecznej, :.ąle także zorga- 
nlzowanej I realnej pomocy -* 
państwa.

HI, mogą również z tych -y- 
obowiązków^ uwolnić sl, klu- 
by i związki sportowa. Jeżeli S?' 
prawdą Jest, id na tym polu 

_ wydswallśnry : fundusze roz- fz? 
rzutni. I nlecefowo, że obar- 
ezą' nas r jednej strony za- "■

opinia, że państwowe kierów- fąsądowHcI I elitarnoś- 
nictwo naszego sportu po- , d» a a <¢uglęj• nadmiar* biu- 
winno oprzeć się na facho- rokratyj^u; to znaczy równo- 
wym zespole społecznych - ««Śnie, że istnieje możliwość
działaczy, reprezentujących 
poszczególne odcinki kultury' 
fizycznej I przez te swoje 
środowiska tak czy Inaczej 
wysuniętych.

Także zupełnie Jasne Jest, 
że wychowania fizycznego I

skierowania ■" „odzyskanych*1 
pieniędzy na .rozwój aporty 
wszerz.

SĄDZIMY, te nadszedł 
czas rakoilczen»a teore­

tycznych dyskusji, badania 
historii sportu I rysowania

w “zt“3 perspektyw. Konkretnośćdzia*
pozoetawić w obećnyin stanie łanłh’' ^gt9’ 'ezę^o drfś ocze-

,, ___ upadku J „..fcpmplatnego za- kują od - aportowych' władz
różnych względów. Czasem, , niedbanła. Ż wypówledżl ml- " eportawcy, ’ kandydaci na 

nlstra oświaty tow. Bieńków- sportowców I .wszelkiej maści 
skiego, które zamieściliśmy miłośnicy sportu.

będziesz ogMd

Patrz, ■ ci panowie Jeszcze 
grają w ping-ponga — mówili 
najmłodsi entuzjaści tej dyscy­
pliny sportu, oglądając naszą 
reprezentację przed wyjazdem 
do Sztokholmu, od lewej: Ar­
bach, Kasiński, Callńskl, Supeł

1 Rosłan
Rys. E. Ałaszewskl
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Polonia tęskni za krajem PPIS

a wy nie chcecie przyjechać! poczuł się

List rodaka z Kanady w sprawie zaproszenia Legii 
na kilka meczów za oceanem

dotknięty

W Moskwie bez niespodzianek
Rekordowy wynik hokeistów CSR

Red. Z. Kossek telefonuje

„ Jubileuszowe” 
pretensje

Z MONTREALU (Kanada) o-1 grudzień. Pan Domański, uważa 
trzymaliśmy list od jednego takie załatwienie sprawy za du- 

g przebywających tam Polaków, I że nieporozumienie...
pana Czesława Domańskiego. > Przeczytajmy zresztą co na 
Autor listu prosi nas o inter- , ten temat pisze on między in­
wencję w sprawie przyjazdu ! innymi:
drużyny piłkarskiej na kilka |
spotkań towarzyskich w USA i mość po prostu

...Czytając powyższą wiado-
nie chce się

Ponadto zamiast wysyłać tysią­
ce kilogramów szynki, możemy 
zyskać obcą walutę tej samej 
wartości za parę godzin ładnej\ 
gry. Co roku przyjeżdżają tu! 
przeważnie nienajlepsze drużyny j 
angielskie, niemieckie, włoskie,

Kanadzie. Donosi nam o tym. । wierzyć jak daleko i 
że notatka w „Przeglądzie Spor-' znajomość terenu oraz sytuacji,

które wykorzystując przerwę we cnce Które wykor: 
sięga nie- | rozgrywkach u siebie, pragną

towym" nr 20 z dnia 14 lutego jaka się wytworzyła tutaj po 
o zaproszeniu piłkarzy Legii do i przelotnie październikowym.
USA — wywołała wśród setek' Po pierwsze należy wysłać 
tysięcy rodaków przebywają- jak najszybciej drużynę piłkar- 
cych w Stanach Zjednoczonych I ską przede wszystkim w ce-

tu zdobyć dolary. (Wpływy brut­
to z każdego meczu w zależno­
ści gdzie rozgrywany mecz i z J

Otrzymaliśmy pismo od Bady 
Miejscowej Zw. Zaw. PPIfi. Pra­
cownicy tego przedsiębiorstwa 
poczuli się dotknięci artykułem 
red. T. Grabowskiego pt. „Trzeba 
liczyć się z każdym groszem, aby 
nie tracić tysięcy”, a dokładniej 
mówiąc, z niektórymi sformuło­
waniami tego artykułu, które do­
tyczyły pracy PPIS.

Nie drukujemy całego listu 
pracowników PPIS-u, ponieważ 
izecz polega na nieporozumieniu, 
a mianowicie: autorzy listu bro­
nią się przed zarzutami, których 
nikt Im nie stawia).

MOSKWA 4.3 (tel. wł.) W przedo­
statnim dniu XXIV hokejowych mi­
strzostw śwfata odbyły się 3 spot­
kania szóstej kolejki turnieju mi­
strzowskiego.

SZWECJA — FINLANDIA 9:3
W Pałacu Sportu ńa Lutnikach 

reprezentacja Szwecji pokonała Fi­
nów 6:3 12:1, 3:1, 4:1). Strzelcami 
bramek dla Szwecji byli: Petter- 
sson — 3, Lundval! i Nllsson pó 2.
Broems i Maata po 1. Dla Finlan­
dii punkty zdobyli Salmi, Lamuai-

kim, wynoszą 
doi.).

30.000 — 50.000 I

Wiadomo, że nie PPIS wymy­
ślił określony rozdzielnik na bi-
ipty GKKF i nie

dyny punkt dla Japonii zdobył naj­
mniejszy wzrostem zawodnik tur­
nieju Fudżimorl (zaledwie 153 cm 
wzrostu). Sędziowali Garbunow i 
Pachonin (ZSRR).

Czechoslowacv odebrawszy re­
prezentacji ZSRR jeden punkt, ma­
ją przy ewent. porażce zespołu ra­
dzieckiego ze Szwecją szanse na 
drugie miejsce w turnieju. Jednak-
że do tego potrzebny Jest lepszy 
stosunek bramek od drużyny ra­
dzieckiej. W meczu z Japończyka­
mi reprezentacji CSR nie udało się 
dogonić hokeistów radzieckich w llAe.l n.lAll 4—X.

6 bramek. Najlepiej zaprezentował 
się tym razem środkowy pierwsze­
go ataku Greblennlków ze starymi. 
rutyniarzami Bobrowem I Bablezem 
na skrzydłach. W’ ostatniej- tercji 
doskonale grał młodziutki Aleksan­
drów.

Tabela po przedosUtnim dniu 
rozgrywek

wumu, uvgvuil. ^^U^C1OI.L,V| I SU4.ICCML11
nen i Luostarlnen. Sędziowali Cze-1 ilości zdobytych bramek. Dztell ich 
chosłowak Medzyhrackl oraz ’■ ---------- *" '-------- ------------------Ja-

I Kanadzie olbrzymią radość. 
Niestety radość ta przekształci­
ła się szybko w zdziwienie, kie­
dy w dalszym ciągu wiadomoś­
ci przeczytano o trudnościach 
jakie napotyka Legia w związ­
ku z terminem wyjazdu i jej 
propozycji odroczenia go na

lach propagandowych. Uważam, 
że w obecnej sytuacji drużyna 
inteligentna i grzeczna może 
zyskać dla Polski tysiące no­
wych przyjaciół nie licząc roda­
ków, którzy na pewno przyjmą 
ją całym sercem i otoczą bra­
terską opieką.

Sezon letni trwa od maja do 
października, potem żaden me­
nażer nie odważy się kontrak­
tować drużyny, ponieważ sku­

pienia polski? i Europejczyków >

PPIS a Sekcje decydowały komu 
i jakie dać upominki. Toteż red. 
Grabowski poddał krytyce nie
wykonawcę, to 
steni, który w 
zacji Imprez u

Jeżeli chodzi

Jest PPIS, a sy- 
dziedzlnie organi- 
nas panował, 
o sposób regulo-

Rywalizacja i współpraca

to podstawa porozumienia
Express - Przegląd

PKOl deklaruje poparcie dla „ósemek

Rywalizacja n* wodzie — 
współpraca na lądzie, oto ha- 

tło, która najlepiej charakteryzuje 
porozumienie, które zawarli mię­
dzy sobą w piątek przedstawiciele 
redakcji Expressu Wieczornego 
i Przeglądu Sportowego oraz tre-
nerzy Knryeki Gwardii
Cepex z Wisły w sprawie dalszej 
opieki i prowadzenia akcji „olim­
pijskich ósemek”.

Obie redakcje postanowiły ściśle 
ze sobą współpracować, organizując 
wspólne imprezy, konsultacje, wy­
mianę doświadczeń i zapraszają do 
niej wszystkie Inne pisma, które 
podjęły inicjatywę wychowywania 
nowych kadr wioślarskich. Jak 
wiadomo, są to — „Słowo Polskie”, 
wspólnie z klubem AZS —• Wro­
cław „Głos Wybrzeża’’ z AZS

Gdańsk, „Dziennik Bałtyc­
ki” z Kolejarzem, „Gazeta Po­
znańska” z AZS Poznań, „llu- 
etrowany Kurier Polski” z BTW. 
Poza tym jeszcze kilka Innych ga­
zet.

Naturalnie, współpraca ograniczać 
ale będzie tylko do lądu, na vro- 
dzie bowiem wszystkie ósemki

dziewcząt i chłopców, którzy w 
sumie zgłosili się na treningi wio­
ślarskie w całym kraju, nie po­
święci się tylko ósemkom, lecz 
Według uznania trene.-ów, będą... 
oni wiosłować i na łodziach innych 
kategorii. W przyszłości więc, jak 
zresztą apelował Przegląd, lywali- 
zacja zostanie poważnie rozszerzo-
na.

Na piątkowym zebraniu redakcje 
Expresr.u i Przeglądu postanowiły 
wspólnie zaapelować do PKO1 o 
objęcie opieki nad mjodziezą wio­
ślarską z zaciągu ..ósemek”.

Już jednak podczas niedzielnego 
zebrania młodzieży na przystąpi 
Wisły, okazało się, że apel nasz 
okazał się zbyteczny, ponieważ 
PKOl sam zainteresował się tą 
sprawą i obiecał dla niej pełne 
poparcie.

PKO1 chce wciągnąć młodych 
wioślarzy do zdobywania kółek o- 
limpijskich, proponuje, aby Sekcja 
Wioślarstwa powierzyła jednemu z 
najlepszych fachowców specjalną 
opiekę nad tą akcją, dalej PKOl
opowiada za zorganizowaniem

dziewcząt chłopców prowadzić
bedą zaciętą rywalizację, a trene­
rzy i instruktorzy dokładać będą 
wszelkich starań, aby ich wycho­
wankowie robili jak największe
postępy.

Piszemy o ósemkach, bo przede 
wszystkim w tej kategorii łodzi o- 
cłoszona została rywalizacja, pod 
hasłem „ósemek” ogłaszały swe za­
ciągi Express. Przegląd 1 inne ga­
zety. Nazwa już się przyjęła ‘ spo­
pularyzowała. Trzeba jednak zdać 
sobie sprawę, że prawie tysiąc

Sidło

Już w tym roku osobnej Imprezy 
dla młodzieży ze wszystkich zacią­
gów, nie tylko w celu porównania 
wyników, ale wr.pólne-go zapozna­
nia się zawodników 1 nawiązania 
ścisłej współpracy między Ich tre­
nerami i opiekunami. No I spra­
wa najważniejsza — PKO1 deklaru­
je pomoc, która szczególnie po­
trzebna będzie w sprzęcie 1 organi­
zowaniu Imprez.

Tak więc przed młodymi wiośla­
rzami otwierają się coraz szersze 
perr-pektywy „wypłynięcia na sze­
rokie wody”, gdyż mają oni za so­
bą poparcie najwyższych władz 
sportowych.

Chociaż pomoc ta znaczy bardzo 
wiele, wszystko jednak bedzte za­
leżeć od młodzieży, od jej pracy,

tn ..północ" kontynentu amery-i 
kańskiego; poza tym w grudniu’ 
i styczniu są śniegi i mrozy t 
piłka nożna śpi, a panuje bez­
konkurencyjny hokej. I wy!

wania należności za utracone za-

pończyk Hayashi.
Szwedzi wystąpili tym razem w 

osłabionym składzie, bez swego asa 
atutowego bramkarza Flodquista. 
Najlepszy bramkarz turnieju, jak 
oświadczył nam kierownik druży­
ny szwedzkiej Bernstrong. zacho-; 
rował i nie wiadomo czy będzie 
mógł wystąpić we wtorkowym me­
czu przeciwko ZSRR. Przykra to 
sytuacja dla drużyny szwedzkiej, 
gdyż rezerwowy Casslińg reprezen­
tuje bardzo przeciętne umlejętnóś-

jeszcze 19 bramek. Równocześnie 
utracili oni o jedną bramkę wiece], 
niż drużyna radziecka. Po meczu, 
pewny siebie kapitan zespołu CSR 
Gutt, powiedział, że w ostatnim 
meczu z Polską drużyna CSR tak 
poprawi swój stosunek bramek, ic 
przy porażce drużyny radzieckiej 
ze Szwecją na pewno zdobędziety- 
tuł wicemistrza świata.

ZSRR — NRD 12:0

Ostatni mecz poniedziałkowy: 
ZSRR — NRD odbył się* na stadio-

wy!

porzucił
kawalerski i

wytrwałości i pilności.

chcecie w tym terminie przyje- i 
chać?

Ale najważniejsze, że obecnie 
wszystko co polskie jest modne 
i Polska nie schodzi dziś z ła­
mów prasy codziennej. Należy 
więc jak najszybciej wykorzy-1 
stać bardzo przychylną prasę, 
oraz nastawienie narodu amery- : 
kańskiego.

Malutki przykład: płyta z pio- i 
senlcami „Mazowsza" kosztuje । 
dziś zamiast kilkudziesięciu i 
centów — 5 dolarów. Co waż­
niejsze — mimo że firma RCA . 
Victor wypuściła 6 milionów i 
sztuk, nie można ich w Mon-' 
trealu absolutnie dostać. Obie-1 
cują, żą może za tydzień przyj- ‘ 
dzie drugi nakład. j

Zwracam się, z tym wszyst­
kim do Szanownego Pana Re- i 
doktora, ponieważ doceniam si­
lę prasy, jak też wierzę, że po­
trafi Pan rozszerzyć pole my­
ślenia kierownictwa klubów 
sportowych i przekonać o tym, | 
że terminu zaproszenia nie mo-1 
źna odkładać. Wierzę też, że na i 
każdą rzecz składa się dużo | 
myśli i rad, lecz czasami dobrze I 
przyjąć m®ią uwagę od osoby j 
postronnej.

Proszę Was wszystkich, u-1 
wierzcie nam, źe Wasze sukcesy I 
są naszymi, jak też Wasze nie-1 
powodzenia bardzo ciężko prze­
żywamy. Gdybyśmy mogli, to 
byśmy nasze serca wyjęli i 
Wam oddali w dowód naszego 
przywiązania. Polak może zmie­
nić kraj, obywatelstwo, ale! 
krwi nikt nie może mu zmienić 
i gdyby nam przyszło się rodzić 
dziesięć razy, to zawsze chcieli- 
byśmy rodzić się Polakami.

Ja pracuję tu w organiza­
cjach sportowych i wiem co 
nam tu jest potrzebne. Apeluję 
więc do Szanownego Pana i 
wszystkich działaczy w klubach 
o utrwalenie jak najszybciej

robkL 7^'™ćzywiuu‘¥piś "od i c* 1 z bramkarzem Szwedzi 
dawna dokonuje tego poprzez | moS4 nczyc na sukces . z oru- 
Bank. Niestety, nie wszyscy or- i zyną radziecką. ™ iuwuuau wysome zwycięstwo izu
ganlzatorzy imprez tak właśnie nieczu przeciwko Finlandii dopiero ; <i:o. 5:0. 6:0). Bramki dla zespołu
postępują 1 dlatego nie można po raz drugi w turnieju (pierwszy i radzieckiego zdobyli: Grebienni-
sprawy uznać za załatwioną. Jest raz przeciwko FOlscfe) i w obu tych : 3 Aleksandrów Guryszew i
chyba rzeczą powszechnie znana. I meczach przepuścił az sześć bra- [ Łoktiew po 2 oraz Czerepanow, Ko-
że na tym polu, niezależnie od : mek. ^atomiast Flodąuist tylko 1 1 styrew i Sołogubow po 1 Sędzio-
dobrych chęci PPIS, dopuszczono raz kapitulował ; wa} Llndros (Finlandia) TGuldner
sie mniejszych lub większych na- 1 Mecz Szwecja Finlandia zaczął sie (Austria)
dużyć. , sensacyjnie gdyż Finowie po pięk- ' Hokeiści radzieccy, których we

W jednej sprawie muslmy żlo-I "®J Ak'JŁ S®1™1 “ oczekuje ciężki mecz za
żyć w imieniu autora artykułu 
samokrytykę. Onlerając de na . Pr°

żyną radziecką. Cassllng si 
meczu przeciwko Finlandii dc

informacjach, otrzymanych w । 
PZPN podał on kwotę 4,5 mil. 21. 
wydatkowanych na upominki i 
nagrody, w rzeczywistości na ten 
cel wydano w 1956 r. tylko oko­
ło 1 miliona zł.

Podając powyższe do wiadomo-

(rai w ńle Dynamo. Drużyna radziecka 
I odniosła wysokie zwycięstwo 12:0

strzału tego Pierwszego już a 
- .ninucie prowadzenie. Potem gra­
jący bardzo ekonomicznie Szwedzi 
opanowali sytuacje i odnieśli prze-

pełnie na „stojąco". Początkowo nie

stan

Na „ósemkę1 
Przeglądu

Kryst kontaktów organizacjami
amerykańskimi lt'b polskimi, 
którzy chcą wprowadzić polski

konywa j Ące «yc ięstwo.
REKORD BRAMEK NA MECZU 

CSR — JAPONIA

W drugim meczu na lodowiskuści jeszcze raz chcemy podkreś- I w Pałacu Sportu stanęły przeciw
llć, Iż staramy się oceniać pracę ; sobie reprezentacje'CSR'1 Japonii.
PPIS rzeczowo 1 obiektywnie, , Czechosłowacy postanowili w tym
czego wyrazem było m. In. wy- । meczu poprawić swój nienajlepszy
drukowanie swe&" c^®su i stosunek bramek l po ostrym strze-tu dyrektora PPIS SŁ Nawróć- I lani„ ortnl.<H natęższe bramko-
kiego, który naświetlał " ’ ■ laniu odnieśli najwyższe ’ bramkó-

pracą tej i wo zwvclęstwo w turnieju $5:1.
! (U:0j 7:0, 7:1). Bramki dla CSRinstytucji. i (ii:uę v:u. ci), bramki aia c&ti

Nie oznacza to Jednak, ibyśmy 1 zdobyli: Pantucek — 4. Grabóvsky. 
zrezygnowali 7 dyskusji nad sen- ) Tikal i Mach pó 3. ^aclav, Syen* 
sem, celowością i zakresem dzia- । tek, Gutt i Barton po 2, oraz Vlns, • _ I 0..,.1. i Aa 1 Tałalności PPIS.

wysilali sie zvpełn’e. Dopiero w o- 
statn<ej tercji zaczęli trochę grać I w 
efektowny sposób strzelili Nićmćom

1,- Szwecja
2. ZSRR
3. CSR
4. Finlandia
5. Polska
6. NHD

, 7. Austria
8. Japonia

12:0

9:3 
6:6 
4:8 
4:8

58:7 
73:5 
54:6, 
23:31 
22:33 
20:46 
16:72
7:58

Ź NOTATNIKA SPRAWOZDAWCY:

Królem strzelców turnieju w dal­
szym ciągu jest radziecki hokeista 
Bobrow (13j. na drugim miejscu 
znajduje się Nilsson (Szwecja), któ­
ry zdobył 11 bramek. Łoktiew i 
Sółogubow na dalszych miejscach 
po 8.

W poniedziałek wieczorem orga­
nizatorzy turnieju podali do wiado-' 
mości, że obok pucharów, jakie 
wręczone zostaną trzem drużynom 
za pierwsze drugie i trzecie miej­
sca od dyrektoriatu LIHG, czwar­
ty będzie puchar ^redakcji mo­
skiewskiej gazety Trud, organu ra­
dzieckich Związków Zawodowyoh. 
Puchar ten wręczony zostanie tej 
drużynie, która uzyskała najlepsze 
wyniki w meczach z trzema dru­
żynami. które zdobędą puchary dy­
rektoriatu. Największe szanse na 
zdobveie tego pucharu ma zespół 
Finlandii.

Mówią podwójni mistrzowie
Pęksa i Kwapień:

ZAKOPANE 4.3 (tel. wł.). Swego 
rodzaju rekordzistami są: biegaczka

। ieK, uuiŁ 1 nariun po a, oraz vin&, Pęksa 6raz biegacz Kwapień. Star- 
I Pokorny, Sasek i Yńnek bo 1. Je - towali oni w dwóch konkurencjach 

• 1 i zdobyli już po dwa tytuły mi-

29 pięściarzy ZSRR
przygotowuje się

j śtrzowskie. W sobotę Pęksa wygra­
ła 10, a Kwapień 20. w poniedzia­
łek oboje biegli na . ostatnich zmia­
nach w £r»vych sztafetach. Pęksa 
przypieczętowała zwycięstw’© Wi- 
śfy w biegu na 3x5 km, a Kwapień 
na 4x10 km. Bohaterów dnia łapie­
my tuż po zwycięskich biegach 1 
przeprowadzamy krótkie wywiady.

Oddajemy głos Pęksównie.
— Jest to moje piąte mistrzostwo 

Polski w dotychczasowej karierze
sportowej. kategorii seniorek.

do spotkania z Polskę
Radzieckie władze bokserskie I row (Moskwa), Machlnla (Ukraina): 

wytypowały 29 pięściarzy, z kto- kogucia — Aleksie] Zasuchln 
pych wyłonione zostaną dwie dru-1 (Miński. Grlgorlew (Moskwa). Iwa- 
żyny na mecze z Polską (.1 10. now (Moskwa): piórkowa — Ałek- 
marca). Oba te spotkania odbędą sander Zasuchln (Smoleńsk), Bara- 
slę w Moskwie w Pałacu Sportowym now (Moskwa), Woroblew (Moskwa); 
na Łużnikach. J lekka — Smirnow (Moskwa!, Pa-

A oto nazwiska zawodników: mu- i pazjan (Mcskwa). Dlergousow (Le- 
sza Bystrow (Moskwa), Szagu- n[ngra(ji: lekkopólśrednia — Łapin

Bokserzy 
polscy
wyjechali do ZSRR

(Moskwa), Korodiejew (Leningrad);

Były rekordzista świata 1 aktual­
ny wicemistrz olimpijski w rzucie 
oszczepem Janusz Sidło porzucił 
stań kawalerski. W poniedziałek 
4 bm. w Urzędzie Stanu Cywilne- 
?:o na Żoliborzu odbył się ślub 
ednego z najlepszych oszczepni- 

ków świata ze studentką Akademii 
Wychowania Fizycznego Ewą Cho­
dorowską.

Życzymy dużo szczęścia.

Stary wodniak, wieloletni członek 
ubu wlHAlarsklecro ..Wisła” — B.

Howll, wplacaJac na „ósemkę wio­
ślarską" Przezladu 100 zł. wezwał 
starych i młodych wioślarzy War­
szawy do pomocy w zdobywani,' 
dla 'młodzieży tak pet.

W poniedziałek o godz. 17 opu- 
. A . ścila Warszawę drużyna polskich

My, Polacy posiadamy tutaj । bokserów, udając :Eię samolotem do 
w Kanadzie najlepszą drużynę > Moskwy, gdzie 7 U 10 marca sto- 
piłki nożnej, w Toronto, mi- 
strza prowincji Ontario, z Której' w ostatniej chwili zmiana. Po-

sport na ziemię amerykańską. 
My, Polacy posiadamy tutaj

zdobywania 
potrzebnego

sprzętu.
Na ten apel od razu odpowie­

dzieli dwaj nowi członkowie „Wi 
sly" — Stefan Woszczvk i Stńfńn 
świstak, wpłacając na łódź po 100

f.\,i t.u. • -J SZlrt W Il rt 11 liej tliwill ńuiiana. t
to drużyny pięciu graczy wy-' stanowiono zrezygnować z udziału ,

Knnadu I Bogdana Plńskieeo. który wykazałstępuje w reprezentacji Kanaay ba*dz0 stah forme podczas ml.
Am m. .Ta #9łiL»rt nnlrne ______ __ -Więc myślę, że o ile tylko jakaś

Przed odlotem siatkarzy

drużyna polska przyjechałaby 
do USA, to automatycznie ma 
zapewnione 3 występy w Kana­
dzie na specjalnych warunkach 
finansowych.

Proszę Was bardzo pomóżcie 
nam!

strzostw Warszawy. Na miejsce 
Pińskiego do dwunastki wyjeżdża­
jących pięściarzy dołączono „mu­
chę" Romanlszyna.

Tak więc ostatecżny skład na­
szej reprezentacji wygląda nastę­
pująco: musza — Justka I Romanl- 
szyn, kOeucla — Sielczak, piórko­
wa — Wilk, lekka — Wojclechow-

do Paryża
Pozostaję z szacunkiem

(—) Cz. Domański

skl II, lekkopólśrednia — Obala, 
półśrednia — J. Plńskł, lekkośred- 
nia — Czajęcki, średnia — Dudzik,

Bojarszynow (Moskwa); półśrednia 
— Gromow (Moskwa), Sobolew’(Le­
ningrad): lekkośrednia — Koromy- 
słow (Moskwa), Isajew (Moskwa); 
średnia — Fleofanow (Moskwa), La­
sota (Mińsk); półciężka — Kadle-. 
tow (Moskwa), Chatleńczyk (Mińsk), 
Krasllnlkow (Moskwa); ciężka — 
Abramów (Moskwa), Maurer (Tal­
lin), Juszkenas (Wilno), Slenkln 
(Moskwa). Munln (Moskwa).

Na liście, obok znanych pięścia­
rzy, jest też wielu młodych utalen­
towanych zawodników. Ostatnio 
zwrócił na siebie szczególnie uwa 
gę Papazjan, 22-letni pięściarz z 
Erywanla. Jest on wychowankiem 
znanego radzieckiego trenera Arl- 
staglcjana, którv szkolił również 
mistrza olimpijskiego Jenglbariana. 
Obecnie Papazjan uczy się w Tech­
nikum Przemysłowym w Moskwie 
I walczy w zespole Rezerwy Pra­
cy.

Ostateczny skład radzieckich dru­
żyn na mecze z Polską ustalony 
będzie w dniu spotkania. Dla pię­
ściarzy ZSRR mecze te będą egza­
minem przed ich wyjazdem w dru­
giej połowie marca na dwa spotka­
nia do NRF. Do czasu III MISM 
pięściarze ZSRR nie przewidują 
rozgrywania Innych spotkań, mię, 
dzvpaństwowych. Natomiast po Fe­
stiwalu zamierzają rozegrać mecze
ze Szwecją.

półciężka — Grzelak 1 Lasek, cięż-1 prawdopodobnie 
ka — Kliś. 1 I Bułgarią.

Francją. NRD oraz
z Anglią, Polską

Bległo ml się wspaniale. Ulubionym 
moim dystansem jest 5 km, dlatego 
cieszę się bardzo, że wprowadzono 
go do programu mistrzostw. Tylko 
czy go wygram trudno powiedzieć. 
Mam groźne konkurentki: Bukowa, 
Krzeptowska i Biegun — to świet­
ne zawodniczki.

A teraz Kwapień. Przede wszyst­
kim gratulujemy mu świeżo otrzy­
manego tytułu Zasłużonego Mf- 
strza Sportu i nowego tytułu mi­
strza Polski. Prosimy go następnie, 
aby opowiedział coś o biegu, żeby 
wyjaśnił ile tytułów już zdobył w 
swej boghtej karierze sportowej no 
1 żeby • coś powiedział o sobie. •

— Dwa w lekkoatletyce, osiem w 
biegach narciarskich na 15 i 30 km

oraz 10 tytułów mistrza Polski w 
biegu sztafetowym 4x10 km.;

Jestem w tym roku w lepszej 
nieco formie, niż w ubiegłym. 
Głównym moim celem jest obec­
nie dobre przygotowanie się do 
przyszłorocznych mistrzostw świata 
w Lahti, na których chcę zakoń­
czyć swą karierę sportową. Mam 
już przecież 34 lata, czas ustąpić 
miejsca młodszym. My biegacze nie 
obchodzimy 30-lecla startów, jak 
to zdarzyło się Staszkowi Marusa­
rzowi.

Mimo to z nartami nie zerwę do 
końca życia. Będę kontynuować 
pracę trenerską. Furtak, Rubiś, 
Władysław i Stanisław Stopkowle i 
Wielu innych — to wszystko mol 
chłopcy, którzy już od paru lat 
znajdują się pod moją opieką.

M. M.

ZAKOPANE 4.3 (teł. wł.). 
Pochwaliliśmy we wczoraj­
szym numerze Przeglądu, 
organizatorów narciarskich 
mistrzostw Polski za pomy­
słowe udekorowanie miasta 
oraz' za kilka innych spraw­
nych posunięć organizacyj­
nych. Nie mamy ■ zamiaru 
cczywlócie teqo odwoływać, 
pragniemy tylko stwierdzić, 
źe na przyszłość do pochwal 
ule będziemy tacy skorzy I 
z komplementami wstrzymać 
się zawsze warto' do końca 
imprezy. Dziś muslmy stwier­
dzić, że komisje sędziowskie 
XXXII narciarskich Mi­
strzostw Polski. 1 to w 
50-tym roku „życia" naszego 
narciarstwa nadal pracują 
metodami I w tempie co naj­
mniej sprzed pół wieku.

Już w niedzielę byliśmy 
świadkami kilku potknięć. 
Przede wszystkim opóźniony 
został konkurs, potem nastą­
piły targi na temat długości 
rozbiegu, a ha 'zakończenie 
przyszły niezbyt chwaiebne 
pomyłki zespołu sędziowskie­
go , w sprawie, bądź co bądź, 
ńle błahej, bo dotyczącej ty­
tułu mistrza Polski. Duże za­
strzeżenie budziły 'również 
orzeczenia kompletu sędziow­
skiego przy orzekaniu sko­
ków. Warto dodać, że kierow­
nictwo tej konkurencji, prze­
kraczając ustalone przepisy, 
nie ćhclało uznać słusz­
nych zastrzeżeń zawodników. 
Skoczkowie nasi trzy razy za­
ledwie skakali w tym roku 

' na dużej Krokwi i nagle w 
drugiej serii skoków kazano 
im skakać z pełnego rozbie- 

' qu. Mieli więc rację, prote­
stując przeciw temu. Mieli 
podwójną rację, bo bronili 
swojego zdrowia, a w do­
datku stali na gruncie prze­
pisów.

W poniedziałek sędziowie 
pełnili swe funkcje nadal w 
stylu „Jubileuszowym". Do 
wieczora prasa nie mogła 
otrzymać oficjalnych komu­
nikatów z rezultatami roze­
granych konkurencji, przez 
długie godziny trwały targi vr 
związku z protestem, złożo­
nym w sprawie męskiej szta­
fety Startu, do godziny 18-tej 
nie było rezultatów zawodów, 
które zakończyły się przed 
południem.

Za pasem mamy Memoriał 
Czeeha. z którego chcemy 
uczynić wielką tradycyjną 
imprezę międzynarodową. 
Słyszeliśmy, że Polska stara 
się o przyznanie nam orga­
nizacji - mistrzostw FIS w 
1962 roku. Jeśli do planów 
tych. mamy podchodzić real­
nie, to niewątpliwie organiza­
torzy narciarskich zawodów 
muszą zmienić styl swojej 
pracy.

Czasu do nauki pozostało 
niewiele. Od Memoriału Cze­
cha dzieła nas niespełna 
dwa tygodnie. Od Mistrzostw 
FIS tylko... 5 lat

J. Mrzyglód

Biegacze i biegaczki Wisły
są niepokonane

Marusarz
w roli
kierownika ekipy

Na międzynarodowy konkurs 
skoków wyjeżdża do znanej jugo­
słowiańskiej miejscowości Planłca 
ekipa polskich skoczków — mistrz 
Polski Tajner, Sieczka oraz Daniel. 
Z ekipą wyjetóża również Stani­
sław Marusarz; tym razem Jako 
kierownik I trener. Zawody roze­
grane zostaną w dniach 7—10 bm.

W Jahorłnle (Jugosławia) od'bedą 
sle w dniach 9—10 br. III narciar­
skie mistrzostwa Juniorów krajów 
alpejskich. Zgodnie z regulaminem 
tych mistrzostw muszą startować 
w nich reprezentacje wszystkich 
państw alpejskich,

Polska wysyła do Jahoriny pię­
ciu zjazdowców Juniorów: Spła- 
wińskiego. Sobańskiego. Kowalskie­
go, Plescha oraz Dzlubana. Kie- 
lownlkiem- ekipy Jest Naorniakow- 
ski.

79 GODNIE z zapowiedzią, rc- 
prezentacja naszych siatka 

rzy (skład Już podawaliśmy), z 
wyjątkiem Schlefa. którego wyco 
fańo. przebywa na zgrupowaniu 
w Warszawie od 28.11. i odbywa 
treningi nnd obdent trenera mgr. 
Busza. Siatkarki również się „od­
liczyły*' przybywając 4 bm. w 
komplecie na zgrupowanie do 
Warszawy. Odbyły one Już w tym 
samym dniu pierwszy trening I 
piepokojn się tylko, która z nich 
pozostanie w kraju, .lak wlado 
mo. Sekcja Siatkówki powołała 
na zgrupowanie 12 zawodniczek, 
a wyje+dża dn Paryża tylko 11.

Zarówno reprezentantki, jak i 
reprezentanci szlifują w meczach 
eparrlngowych swoją formę, a 
óbaj tronerzv Kusz l Szpyt. ko- 
eyftują drobne potknięcia i oprą 
cowują najlepsze ustawienie gra­

spokojni, nie tylke 
dobrej formy, ale

12 w mistrzostw ach

z racji dość 
I niezbyt Sll- 
(Francja była 
świata, a Pol-

Ska — .i), o t\In siatkarzy czeka 
dość trudna przeprawa. Siatka­
rze Francji stanowią bowiem naj­
lepszy zespół 7. krajów Europy 
zachodniej, a w mistrzostwach 
świata zajęli 7 miejsce (Polacy 4).

Jak nas Informuje trener Busz, 
który oglądał siatkarzy' Francji 
na mistrzostwach świata — w 
dużych turniejach szybciej traca 
oni* kondycję od nas. natomiast 
w pojedynczym spotkaniu są 
groźnym przeciwnikiem.

Cala nasza ekipa już w czwar­
tek 7 bm. ndlec< do Paryża, gdzie 
w sobotę rozegrane zastaną oba 
spotkania międzypaństwowe ko-
biece 1 męskie. dniu następ-

ć?y. 
O He dziewczęta Jesteśmy

nym drużyny nasze czeka Jesz­
cze mecz w Lille z reprezentacją 
tamtejszego okręgu. 12 marca 
obłe nasze drużyny wracają do 
kraju. Zapowiedziany mecz dru-

Tenisiści
żyny męskiej

zaproszeni do NRF
Dokończenie ze str. 1

Terminarz rozgrywek I i II ligi na rok 1957

31 marzee, rewanż 18 sierpień 
Polonia Byt. — Ruch Chorzów 
Górnik Radl. — Leehla Gd. 
Stal Sosn. — Budowlani Op. 
Legia W-wa — Górnik Zabrze 
Lech Pozn. — ŁKS Łódź 
Wisła Kr. ■— Gwardia W-wa

7 kwiecień I 25 sierpień
Ruch
Górnik Zab.

Wisła
ŁKS

Gwardia — Górnik Radl. 
Lechia — Legia 
Lech — Stal
Budowlani Polonia

I 14 kwiecień I 29 sierpień

reprezentacją
Belgii w Brukseli nie odbędzie 
się z powodu krótkiego tam pó- 
bytu (przelotem zaledwie 24 go­
dziny). Wraz 7. sklpą wyjeżdżają: 
kierownik Krotkiewski, lekarz Ce-
remuszyński. sędzia Wolówiec
oraz trenerzy Busz 1 Szpyt.

(Pal)

nisowegn na forum międzynarodo­
wym świadczy najlepiej fakt za­
kontraktowania na rok bieżący 53 
turniejów w obsadzie międzynaro­
dowej ńa terenie NRF, nie licząc 
spotkań międzypaństwowych, mię. 
dzymtąstowych, międzyklubowych, 
młodzieżowych itd.

Drużyna zachodnio-niemiecka, na- 
tychmiast po przyjeżdzie, zaprosiła 
3 naszych najlepszych tenisistów na 
turniej międzynarodowy klubu 
„Blau-Weiss” 4 lipca w Berlinie 
żach. 1 do Hamburga — na trady­
cyjne międzynarodowe mistrzostwa 
NRF w końcu lipca. Niezależnie od 
tego. p. Moldenhauer zapowiedział, 
to po obejrzeniu gry Piątka i Ra. 
dzla, gotów jest zaprosić również 
t tę parę na tegoroczne turnieje do

Polski
Związek Jeździecki

zyje na nowo

Spotkanie naszych czołowych tę- 
niślślńw z czołówką zachodnio-nie- 
rtńeeką powinno mieć wyrównany 
i bardzo interesujący przebieg. Hę. 
dale ono nie tylko dalszą okazja 
dp wzbogacenia doświadczeń mię­
dzynarodowych naszych traęzy. ale 
i sprawdzianem ich formv na tle 
zawodników średniej klasy europej­
skiej, za jakich uważa slę'pówszeeh. 
nie tenisistów ynr.

E.Cunge

LIGA

Lechia — Wisła 
Lech — Legia 
Budowlani — ŁKS

30 maj I 22 wrzesień 
Polonia —• Wls’a 
Ruch — Gwardia 
Górnik Z. — Leehla 
Legia — Górnik R. 
ŁKS — Stal 
Lech — Budowlani

2 czerwiec I 6 październik
Górnik R. ŁKS

14 kwiecień I 9 sierpień
AKS Chorzów
Concordia 
Piast — 1 
Garbarnia 
CWKS Kr.

— Naprzód 
Szombierki

Włókniarz

Stal Rzeszów

Cracovla 
Stal Mielec 

— Stal Radom

CWKS Bdq. — Polonia Bdg. 
SUI Gdańsk — Bzura 
Warta — Górnik Wałb.
Pomorzanin 
Callsia — 
CWKS Wr.

— Sparta 
Marymont 
— Chrobry

28 kwiecień I 1 wrzesień
Szombierki Piast

CWKS Bdg. — Pomorzanin 
Stal Gdańsk — Callsia - 
CWKS Wr. — Warta 
Sparta Lub. — Polonia Bdg. 
Górnik Wałb. — Chrobry
Bzura Marymont

2 czerwiec I 6 październik
AKS Chorzów Garbarnia
Concordla — Naprzód 
CWKS Kr. — Stal Rzeszów 
Cracovla — Wł*kn’arz 
Piast — Stal Mielec 
Stal Radom — Szombierki

Polonia — Lech 
Ruch — Górnik R. 
Stal — Górnik Z. 
Legia — Gwardia 
ŁKS — Lechia 
Wisła — Budowlani

Stal — Polonia 
Gwardia — Górnik Z. 
Wisła — Legia 
Lechia — Lech 
Budowlani — Ruch

Naprzód — Stal Rzeszów 
Cracovla — Concordia 
Włókniarz — CWKS Kr. 
Sta! Mielec — AKS Chorzów 
Stal Radom — Garbarnia

13 czerwiec 1 13 październik
Górnik Z.
Górnik R.

Rueh 
Stal

Polonia Bdq.
Sparta Lub.
Górnik Walb.

28 kwiecień i 1 .wrzesień 
Ruch — Legia 
Górnik Z. — Polonia 
Gwardia — ŁKS 
Lechia — Stal 
Lech — Wisła

Leoia — Polonia 
ŁKS — Wisła 
Leehla — Budowlani 
Lech — Gwardia

Marymcnt 
Bzura —

- CWKS Wr.
- CWKS Bdg.
— Stal Gdańsk 
Pomorzanin

Calisla

Budowlani Górnik R. .

12 maj I 15 wrzesień 
Polonia — Lechia

16 czerwiec I 27 październik
Polonia — ŁKS 
Ruch — Lech 
Stal — Legia

Górnik R. Lech
Stal — Gwardia 
Leqla — Budowlani 
ŁKS — Ruch 
Wisła — Górnik Z.

26

Gwardia • 
Wisła — 
Budowlani

- Leehla 
Górnik R.
— Górnik Z.

Chrobry — Warta

12 maj I 15 wrzesień
AKS Chorzów — Włókniarz Ch. 
Concordia — Stal Radom 
Piast — Cracovla
Garbarnia — Naprzód 
CWKS Kr. — Szombierki 
Stal Rzeszów — Stal Mielec

• Polania Bdq. — Górnik Walb. 
Warta — Stal Gdaóak 
Pomorzanin — CWKS Wr. 
Calisla - CWKS Bdq. 
Marymont — Sparta Lub. 
Chrobry — Bzura

13 czerwiec I 13 październik
Szombierki -r Naprzód 
AKS Chorzów — Concordia ■ 
Garbarnia — 
Stal Mielec -

CWKS Kr. 
- Cracovla 
Stal RadomWłókniarz — —. ---- 

Stal Rzeszów — Piast

CWKS Bdq. — SUI Gdańsk 
Pomorzanin — WarU 
CWKS Wr. — Calisla 
Górnik Wałb. — FparU Lub. 
Bzura — Polonia Bdg.
Chrobry Marymont

Istniejący od 1938 roku Polski 
Związek jeździecki w dniu 3 maja 
wznowił, po kilkuletniej przerwie 
swą działalność. Walne Zebranie 
aktywu jeździeckiego, które odby­
ło się w tym dniu postanowiło, 
aby jeździectwo rozszerzyło swą 
działalność poza sekcje . jeździeckie 
LZS i aby zorganizowane zośtały 
sekcje miejskie • dla młodzieży 
szkolnej i akademickiej. Postano­
wiono także uczynić starania, 
aby powstały również sekcje jeź­
dzieckie w wojskowych klubach 
sportowych.

Przewodniczącym PZJ wybrano 
jednogłośnie dr Stanisława Ku­
rowskiego, wiceprzewodniczącymi: 

, gen. Wiktora Ziemińsklego i Mar­
cina Szopę, sekretarzem 1 general- 
n>m został Jan Wleżański, skarb­
nikiem — Eryk Brabec. PZJ bę­
dzie się mieścił przy ulicy Sena­
torskie 1 8.

> maj I 19 wrzesień 
Ruch — Stal
Górnik Z. — Górnik R. 
Gwardia — Polonia

31 marzec I 18 sierpień 
Grupa Południe:

AKS Chorzów

II

Cracovla

30 czerwiec
Górnik Z. 
Gó-nik R.
ŁKS — I
Wisła - 
Lechia —
Gwardia ■

: I 10 listopad
. — Lech
. — Polonia 
Legia 
Stal

- Ruch 
— Budowlani

CWKS Bdg. — Marymont 
Stal Gdańsk — Chrobry 
Warta — Polopla Bdq. 
Pomorzanin — Bzura '
Calisla Górnik Wałb

LIGA

7 kwiecień I 25 sierpień

CWKS Wr. — Sparta Lub.

26 maj 1 19 wrzesień .
Szombierki — AKS Chorzów 
Naprzód —> Piast 
CWKS Kr. — Cracovla 
Włókniarz Ch. — Stal Rzeszów 
Stal Mielec — Garbarnia 
Stal Radom — Concordia

Concordia Knurów—Stal Mielec
Piast Gliwice 
Garbarnia — 
CWKS Kr. — 
Stal Rzeszów

—' Naprzód Lip. 
Wł. Che'mek 
Stal Radom 
— Szombierki

Szombierki — Garbarnia 
Naprzód — CWKS Kr. 
Cracovla — Stal Rzeszów 
Włókniarz Ch. — Concordia 
Stel Mielec — Piast 
Stal Radom — AKS Chorzów

Polonia Bdq.
Sparta Lub.
Górnik Walb.
Marymont 
Bzura —

- Stal Gdańsk
- Warta 
— Pomorzanin 
CWKS Wr.

CWKS Bdq.

Grupa Północ:
CWKS Bdg. — Górnik Walb. 
SUI Gdańsk — Sparta Lubań 
WarU Poznań-Marymont 
Pomorzanin. T. — Chrobry Szez. 
Callsia- Kalisz — Polonia Bdq. 
CWKS Wrocław — Bzura'Chód.

Polonla Bdq. 
Sparta Lubań 
Górnik Wa’b.
Marymont 
Bzura — 
Chrobry ■

— Pomorzanin 
- Calisla

— CWKS Wr.
Stal Gd.

Warta 
- CWKS Bdq.

Chrobry — Calisla 

3Ó maj I 2 wrzesień 
Cracovla — Szombierki 
Naprzód — Stal Redom 
Piast — CWKS Kr.

16 czerwiec I 27 październik
Naprzód — Włókniarz: 
Concordia — Stal Rzeszów 
Piast — Garbarnia
CWKS Kr. — AKS Chorzów 
Stal Mielec — Szombierki 
Stal, Radom — Cracovla
Polonia Bdq.' — Chrobry' 
Stal Gdańsk — CWKS Wr. 
WarU — CWKS Bdq.
Calisla — Pomorzanin 
Sparta Lub. — Bzura 
Marymont — Górnik Wałb.

30 czerwiec I 10 . listopad 
Szombierki' — Włókniarz 
AKS Chorzów — Naprzód 
Coneerdła m CWKS Kr. 
Stal Rzeszów — Ge-barnla 
Stal Radom — Stal Mielec 
Cracovla — Piast

Garbarnia Coneordl*
Włókniarz — Stal- Mielec 
Stal Rzeszów — AKS Chorzów

Pomorzanin — Stel. Gdańsk 
Warte - Calisla •
CWKS' Wr. - CWKS Bgd. 
Górnik Wałb. — Bzura 
Marymont — Polonia Bdg. 
Chrobry ~ Sparta Lub.

ZAKOPANE 4.3 (tel. wł.) Wiślacy 
są jednak w biegach nie dó poko­
nania. Pó ostatnich triumfach na 
10 i 30 km; w poniedziałek zakon--1 
czyły się Ich pe’nym sukcesem bie­
gi sztafetowe kobiet na dystansie 
3 x 5 km I mężczyzn 4 x 10 km. 
Na obu dystansach zawodniczki I 
zawodnicy Wisły nie byli nawet 
przez chwilę zagrożeni.

Startujący mieli wprost Idealne 
warunki: świetnie przygotowane I 
przyjemne trasy, a na nich zmro­
żony, szybki śnieg. Start I meta 
obu biegów znajdowały się pod No­
salem.

Mężczyźni startują punktualnie o 
godzinie 9. Faworyt konkurencji — 
Wisła I ma numer startowy 12. Na 
pierwszej zmianie w tej drużynie 
pobiegł Rubiś, gdy spostrzegli to 
kibice, zgodnie oświadczyli, że na 
pewno obejmie on dla swego ze­
społu prowadzenie. Przewidywania 
się sprawdziły. Rubiś przybiegł do 
koła zmian jako pierwszy, a na­
stępnie jego koledzy Władysław 
Stopka, Furtak i Kwapień dobrze 
rozpoczęte dzieło doprowadzili po­
myślnie do końca. Zdobyli tytuł mi­
strzów Polski na, rok 1957.

O ile sprawa mistrzostwa była, 
niemal z góry, przesądzona, o tyle 
pozycja wicemistrza stała otworem 
przynajmniej dla czterech zespo­
łów: CWKS, Startu, AZS i CRZZ.

Dużą niespodziankę sprawili za­
wodnicy Startu, którzy od pierw­
szej zmiany do końca nłe oddali 
drugiej pozycji. CWKS, mimo że 
dysponuje szeregiem dobrych bie­
gaczy, nie ma w ostatnich latach 
szczęśliwej reki w ustalaniu ^skła­
dów, toteż CWKS I zdobył trzecią, 
lokatę, a CWKS II — czwartą. Gdy­
by odpowiednio złożyć Jedną dru­
żynę, wojskowi mogliby się poku­
sić o tytuł wicemistrzowski. Zespoły 
CRZZ I AZS zawiódły i nie odegra­
ły w konkurencji żadnej roli.

Kobiety wybiegły ńa trasę 3x5

Z

km tuż po mężczyznach o godztź': 
nie 9.15. Krzeptowska, Daniel. Pęk, 
sa, — oto' skład sztafety Wisły, 

'który kierownik ekipy dostarczył: 
przed biegiem do stolika sędziów-, 
skiego. Czy. mogły być Jeszcze Ja­
kieś wątpliwości, czy właśnie ta 
drużyna, mogącą z powodzeniem 
reprezentować ’ Polskę zdobędzie 
mistrzostwo? .

Wszystko wyjaśniło się Już po 
pierwszej zmianie., Krzeptowska 
melduje się w kole zmian mając 
nad drugą z kolei Marusarz-Kar< 
plelową z CRZZ 1 — 1.44 sekun- , 
dy przewagi. Ta ostatnia zasługu­
je na uznanie. Mimo, te Już na po- ■ 
czatku biegu łamie nartę, odrabia 
stratę czasu, na zmianę deski i wy-r 
przędza wszyśtkie konkurentki _w-' 
walce o drugą lokatę. Dalsze zmia-: 
ny nie przynoszą istotnego prze-'- 
tasowania, zawodniczki Wisły po-, 
wlększają swą przewaaę nad na­
stępnym zespołem CRZZ do 3,27 
sek. Na L«-zecleJ pozycji przybywa ; 
zespół AZS I, w którym na estak ■ 
niej zmianie biegnie reprezentant­
ka Polski Biegun.

WYNIKI SZTAFETY MfSKIEJ '
1. Wisła (Rubiś. Władysław Stop-, 

ka, Furtak, Kwapień) — 2.28,15;, 
2. Start i - 2.30,22; 3. CWKS I - i 
2.30,55; 4. CWKS II — 2.33,57; 5. 
Wisła II — 2.34,34; 6. AZS - 
2.36,29; 7. Start II — 2.37,29; 8. 
CRZZ II — 2.39,11; 9. CRZZ I - 
2.40,32; 10. LZS I — 2.42,13;

WYNIKI SZTAFETY KOBIET 1
1. Wisła I (Krzeptowska. Daniel, 

Pęksa) — 1.11,30; 2. CRZZ I - 
1.14,57; 3. AZS I — 1.18,09; 4< 
CRZZ II — — - -......- ■
1.21,34; 
Start I

3.
1.21,22; 5. CWKS I - 
*— '■ 1.21,36; 7.6. AZS II 

- 1.22,27:
1.22,46; 9. Start li 
LZS I - 1.30,06.

8. Wisła II - 
— 1.27,30; 10.

Marian Matzenauer ■

Jan Ciaptak
pierwszy w slalomie gigancie
Dokończenie ze sir. 1

18 zawodniczek, które ukóń-
cżyły konkurencję, należy wyróż­
nić jćszcze Hankę Bujak, która 
pojechała bardzo szybko 1 płynnie 
oraz nlćmlodą Już siostrę Brónka 
Czecha — Janinę Czech, która 
uplasowała się w pierwszej dzie­
siątce, wyprzedzając kilka znacz­
nie młodszych przeciwniczek.

Na poćleche, na dowód że mło­
de kadry mimo wszystko resńą, 
należy wyróżnić Juniorkę Bredkie- 
wlcz. która Jadąc Jako forlauferka 
uzyskała czas 1:38,5. Dalby on Jej 
w konkurencji seniorek szóstą lo­
katę.

WYNIKI SLALOMU/ KOBIET

1. Grocholska. CWKS — ,1:28,3: 
2. Danlel-Gąsienica, Wisła — 
1:32,2: 3. Anna Bujak, Wisła — 
1:33,5; 4; Maria Kowalska, Wisła 
— 1:36,5; 5. Kuble, CWKS — 
1:36.8: 6. Rzepa; CRZZ — 1:42,4: 
7. Bieś, CWKS — 1:44.7; 8. Janina 
Czech, Wisła — 1:46,2; 9. Her-

10- B'aUth'

Z „ASÓW" TYLKO CIAPTAK

Slalom gigant mężczyzn ó mi­
strzostwo Polski rozegrany zosUł 
tym razem, niestety, w konkuren­
cji bardzo poważnie osłabionej. Je­
sienny wypadek eliminował ' An­
drzeja Roja, kontuzja ! wę Francji 
— utalentowanego Korzeniowskie- 
go. a ostatnio ofiara Łomnicy pa­
du Włodzimierz Czarniak I -Kurek. 
W Un sposób z „asów" pozostał 
ną placu boju faktycznie tylko Jan 
Ciaptak I on też urósł, rzacz Jasna, 
P*n^,|ówne’° f*wwyU UJ konku-

W dodatku gigant w ■ Kotle Go­
ryczkowym został ustawiony lik- 
by specjalnie dla Clapuka, był w 
miarę szybki, przy tym . bardzo 
płynny, rytmiczny. Mimo to emo­
cji nie brakowało, bo Ciaptak wy­
losował dość daleki numer starto­
wy — 15. ostatni w pierwszej gru­
pie, l w. ten sposób „kilka mŁut

ftuSlaló upl-nąć zanim się zagad- 
kń rozwiązała.

Z poważnych konkurentów Clap; 
taka pierwszy Gogulski szybkp 
przestał sie liczyć. Wvpadł z trasy, 
muslał podchodzić do bramki-chyr 
ba z 5 metrów, 1 tracac na to kil; 
kanaście sekund oraz szybkość 
zarobioną na poprzednim odcinku 
nie mógł Już, rzecz jasna, marzyc 
o sukcesie. Upadł na trasie róy-' 
nleż Wojciech Wawrytko. Nato­
miast * -jak • zwykle efektownie, 
rwąc dynamicznie na bramkę- 
przejechał „Simek”, Zarycki. Wy­
dawać sle mogło, że to on- wygrą 
konkurencje, tymczasem stopery 
wykazały, te nio tvlko nie byl nali 
szybszy, ale że lepszy’ od niego 
czas uzyskał nawet Maciej Popie*, 
lućh. . . • 1 r

NOWY TYTUŁ DO KOLEKCJI

W przeciwieństwie do ZarycklegP 
jazda Ciaptaka dla widza wyda­
wać slę‘ może zbyt:wólna. W płyn*; 
nym stylu, wielokrotnego ml5łrl? 
Polski, trudno dopatrzeć się wy* 
slłku, Jakiejś wielkiej szybkości. 
Dopiero fotokomórka wyjaśnia nj 
mecie ten problem’ na korzyść; 
Ciaptaka. Tak było również I ty?1- 
razem. Ciaptak prześlizgnął sil 
bezbłędnie , między bramkami całW 
trasy i. odniósł zdecydowane zwy? 
clęstwo z przewagą 2 sekund nag. 
drugim zawodnikiem — Popielu- 
chem. .'Jazda ta przyniosła lemU< 
zasłużonemu zawodnikowi kolejny., 
tytuł do l tak już licznej kolekcji ; 
tytułów mistrza Polski.

WYNIKI SLALOMU GIGANTA " 
^CŹCZYZN

. 1. Ciaptak, CWKS — 1:39.5: J • 
Maciej Popleluch. Start — 141.5*. 
3. Zarycki; CWKS — 1:41,9; 4. Stq-:i 
nlaław Wawrytko II, ■ CWKS.^« 1:42:7: ,s; Józef Marusarz. CWKŚ j; 
r^.Ji42,8' 81 Dziedzic. AZS — ‘ 
1:43,0: ,.7,, Jan Pionka, CRZZ-*

8-7an Popleluch. AZS -t, 
1:45.1; .9. Jasiewicz, AZS — 1 45,4. 
10. Uznartskl, Start — 1.46,0; ,> t

Jeny Mrayglóll
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Z zegarkiem
wr?ku
na dworzec
po nowy Przegląd

p RZyPOMINAMY. Akcja 
“ wysyłania Przeglądu 

Sportowego do 33 miejsce- 
wości w Polsce trwa. Powi­
nien m być tam sprzedawa­
ny w kioskach dworcowych 
w dmu Uaitiwanla. Spraw- 
dzillśiny v/ ..Ruchu", Paczki 
z nasrym pismem wysyłane

monogramem.
z ustalonym har- 

Jednak I

od
Okazuje sl°, że nie wszędzie 
kioskarze na dworcach kole­
jowych odbierają przesyłki 
z Przeglądem Sportowym. 
Tak więc, ?am!ast w kilka­
naście minut po przyjściu 
pociągu — pismo jest w 
sprzedaży z kilkugodzinnym 
opóźnieniem, a nawet często 
dopiero w dniu następnym 
to znaczy wtedy, qdy otrz/- 
mują oo wszystkie kioski w

brania Przeglądu mogą tyl­
ko Czytelnicy, którzy upom­
ną 5>ę o swoje pismo na 
miejscu, lub którzy zarekla- 
mulą tę sprawę w redakcj1.

Jeszcze raz poda jamy v/y- 
kaz miejscowości, w których 
Przegląd powinien znajdować 
się w sprzedaży w dniu j
datowania. Liczby oznaczaj
godzlnę przyjścia pociągu 
paczką Przeglądu.

Aleksandrów

Bialystok 
Będzin 
Bydgoszcz 
Częstochowa 
Dąbrowa 
Dębhn 
Gdarsk 
Gdynia 
Katowice

13,02 
8.43

15,22
14,20

Koluszki 
Kraków 
Kutno

8,24 
17,09 
17 42 
15.48 
13,44 
10.33

WARSMWAA/VARSMWA*WARf2A
„Daleka Pilarski (ŁKS) Ofiara międzyzrzeszeniowej polityki

Nasielsk 
Olsztyn 
Ozorków 
Pabianice 
Piotrków 
Poznań 
Radom 
Radomsko 
Skarżysko 
Skierniewice 
Sopot 
Sosnowiec

10.38 
8,20 

14,03
10.30

11.25

11,06 
12,23
12,08 
9,54

Toruń 
Włocławek 
Zgierz

15,30
16,30
13,36
12,21
10,30

Jednocześnłe

zapmsił 
;edzl**.w. d

Kronrzak 2.2B.1. 
Zwycięzca biegu Kozakiewicz jesi

! cav (V nikłem AZS 1 dzięki stałym 
’ treninpAm w drużynie hokejowej 
■ zdołał .aja.'4 nie tylko 1 miejsce.

ia dzięki srara-

prowincja”
na Torwarze

i J. Wiśniewski (Ruch)
grają

OKS-klub, którego nikt nie chce

przypomlna-
my, że sobotni Przeqla.d 
Sportowy powinien znajdo­
wać się w kioskach w całej 
Polsce Już w sobotę rano.

Powsiaje klub wodniaków 
PTTK

w najbliższy piątek, 8 
godr 17-eJ odbędzie się 
Spol^ziwm Architekta

marca o

$rndloi«klcj 29 
cjjnc Klubu

zebranie

W ostatnich dniach lutego od­
były się na Torwarze mi- 

trzostwa szkół warszawskich w
Jeżdzie szybkiej i figurowej. Za 

| wody te omal nie spaliły na pa- 
: newće, sdyz. iak twierdzi orcani- 
: zator tych zawodów z ramienia 
i Ośrodka 
’ Purzak,

w Stali Rzeszów

SYMPATYCY piłki nóżńij
Rzeszowie mają wiele po 

dów do radości. Po pierw
Sportowego nr 1, instr. dlatego, że wreszcie mają tu dru- 

. > sekcja łyżwiarska St. KKP I zynę Il-llgową — Stal Rzeszów, 
j nie obsadziła ich sędziami 1 nie [ po drugii — że ten zespół za- 
! powiadomiła o tym organizatorów. | uczony został do grupy połud- 
; Nic dziwnego. za’em. że sędziowa- ; nlowej “ ‘

ZACZĘŁO się w liśtopadzle*ub. 
toku, wteay to właśnie dzia­

łacie olsztyńskiej Gwarctu. Buqo- 
wianycn i bparty, ożywieni duchem 
zapowiedzianej demokratyzacji ży­
cia sportowego i wszelkich zwią- 
•anycn z mą swobód 1 możliwości, 

rozpoczęli rozmowy na temat po- 
tączen-a działających w Olsztynie 
koi tych zrzeszeń w jedną 'silną 
.ednostkę — Olsztyński -Klub Spor- 
towy.

szone. I tu zaczęła się „droga przez 
mękę" twórców klubu.

OKS JEDNAK POWSTAŁ

laea jak najbardziej słuszna. Nikt____ pofua- xue« JOA uajUałCLUCJ BlU&Łnd. rąiKl
. .'ic iiej5<-i. zd'em, a» fęuiw’*»-1 niowej — tj. silniejszej. Wiążą . zaprzeczy, ze w interesie spor- 
j nie pierwfzeeo dnia Jazdv szybkiej i oni z tvm nadzieje oglądania'tu olsztyńskiego leży powstanie w 
I przez nieprzygotowane dó tego o-. wreszcie' lepszvch spotkań piłkar-! mi«sce kilku wegetujących kółek 
i soby I na nieoznaczonym niczym; skich. do których przez tyle tezy* miały-pó
'lodowisku ..czuć" brło daleką pro- wzdychali" * Par? koł na terenie Olsztyna) —lancią. ' 'iK^tkch oezwKcić Intere- doprego klubu. Oszczęd-

Dó biegu na 1000 m zgłosiło etatacn’ «tworteme silnyea

. - 1 - 2 I. - *-s' ' 1 tegorocznej batalii mistrzowskiejaztą jedynym, mając godnego ry-
Tymczasem w tespole nowego । wala w osobie dosyć Silnego miej-

TLligo>vca vre l 
pr zygotówawcza. 
trener Edward

intensywńa praca [ scowego Kolejarza.
którą kieruje j

Mikuślńskl. W | BYLIŚMY NAIWNI.

Zarząd Główny Gwardii począt­
kowo nie ćhcial. słyszeć o połącze­
niu aię kół olsztyńskich. Widząc 
lednak zdecydowaną postawę ak­
tywu skapitulował i .zgodził się 
nawet przyjąć nowdpowststy klub 
do federacji gwardyjskiej. przezna­
czając na jego notrzeby 350 tys. 
zł — sumę dotacji, przewidzianej 
na 1957 rok.

Uprzednio Gwardia olsztyńska, 
posiadając zaledwie parę sekcji, 
miała wyższą dotację. Suma, któ­
rą obecnie wreszcie Gwardia prze­
znacza na Olsztyn, me może oczy­
wiście starczyć’ na potrzeoy kilku- 
nastosekcyjnego kluou. Argumenty 
Gwardii me są jednak pozoawione 
słuszności. — Dlaczego właśnie my 
— powiada Zarząd Główny Gwar­
dii

ubiegłym tygodniu piłkarze Stall _ .x x . a .
Rzeszów powrócili z Polanicy i OKs istnieje, Fórmalń-e zż- 
- - ffdrrie ńr*ebvwali na. 3- ' rejestrowany z osobowością praw- <°^e.,Pp.7®e5rWaH n* 3 'ną. Ale działacze olsztyńscy, nić

! stosunku do drugiego zawodnika ----------
i Ws.-.yscy Inni zawodnicy twierdzili. । Zdroju.
I że biora udział v, powyższych za- ; 'yg^nlowyw o^zie >u«ją powuau au raoosa. uaacacze
'wodach bez żadneao treningu. Wł- ^a ooozne oyfo az 24 piłkarzy । oiszn-mscy mówią dziś z ciężkim 

dać to było szezeaólnle w czasie; a to: Kuńma. Pilarski ------5 ;----------- -----
1 bieou dziewcząt, które pod koniec i ŁKS Łódź). Łuczkićwicz,
I swego dystansu słaniały się na nc-1 kiewicz. Anioła. Kólbusz. ... 

gach, । Poświat. Szczygieł. Zielińs^
dewczeta iw liczbie l"i starto- zerkaniuk

mają pówedu do radóści. Działacze

możliwość, widząc w 
drogą otrzymani» 
pieniędzy. Mówi sie tet o ewentu 
alnoscT utworzenia czego* 
dzajd... rady koordynacyjnej dla o- 
ou klubów. Mówi się o , z 
przymrużeniem oka. Fikcja? Tak by 
wyglądało,

Sytuacja wydawać sió; może, za* bawna, J w rzeczywistości jest cał­
kiem żałosna. Czyzbyćmy alę mur 
cieli posuwać., az .do flkcil. by n- 
twórzyć w Olsztynie przyzwoity 
klub sportowy?
NIE PRZEKM8ŁAC PBAGKIES 

i, „DOŁU”

mamy finansować znaczną

No dobrze mógłby Woń po­
wiedzieć — nitah sobie beda . w 
Olażtyjiie te d^ĄMUoy- Co to ko­
mu przeszkadza? We po Pierwste 
— po ;có podwólnAzarzad. podwój­
na- księgowość. \ itaiwójne etaty. 
3xoro Chodzi o- jrłdń^,sprawę — iay 
młodzieży . ólsztyde rśtworzyc przy­
zwoite waiuńki aronawiwua. 
tu. A po drugie Optęjcty- Ol­
sztyn jest pod tym względem wy- 
ląŁcowo uobgi. WlcYszoSó 
-ow sportowych znajduję sie w py- 
zpozycji Gwardii. CzX nie. lepiej 
wląc zebrać wszystko jednym 
ręku i prowadzić jednąXjgoapodahr 
kę? . \
I sprawa najważniejsza — 

ludzkich dążeń i pragnień. Wr*2??.' 
go uniemożliwiać sportowcons Ol­
sztyna stworzenie jednolitego AlbJ 
sportowego, skoro ta inicjatję-A, 
wyszła od nich samych, skora 
wtataie pragną zorganizować potKk 
zydle sportowe? Dlaczego stawiao 
na drodze realizacji tego. pragnie­
nia przeszkodę nie do przebycia,.- 
jaką jest brak .funduszów.. Bo bez: 
pewnej sumy pieniędzy klub tiie 
■uszy z miejsca. Pozbawienie go 
tej . sumy oznaczałoby •. rozłożenie 
sportu olsztyńskiego na obie ło? 
Patki. Dlaczego polityka 1 ambicje 
mledzyzrzeszeniowe tłumią w za­
rodku inicjatywę 1 entuzjazm lu­
dzi? .

Z głęboka przykrością słuchałam 
pełnych goryczy słów olsztyńskich 
działaczy:

— Demokratyzacja, samorządność . 
— wszystko to puste słowa. My'tu, 
w Olsztynie, nie mamy nic do ga­
dania. Góra zadecyduje, jak'sama 
techce...'

Jakie może być wyjście « ted 
sytuacji? Nie jest ono-łatwe i na 
oewno wymaga przemyślanych de- 
cyzji na najwyższym szczeblu, wy­
da e się. że przyszły rozwój OKS 
zależeć będzie od' samych olszty- 
nlaków. W dniu dzisiejszym, który 
iest w rękach Warszawy, działacze 
OKS powinni jednak uczciwie zre- 
widować swolę finansowe postula­
ty.' Suma 6W tys. zł, przy której 
upierają się ostatecznie, to olbrzy- : 
mia masą pieniędzy.

Magdalena Koskowska

część aportu olsztyńskiego, podczas 
gdy dotychczas finansowaliśmy je- 
oynie nasze skromne koła.

Zrzeszenie związkowe (Sparta i 
Budowlani); skwapliwie korzystając 
z opowiedzenia się OKSk przy fe­
deracji gwardyjskiej, zdecydowały 
lę dać swym, kołom coś w rodza- 
u odprawy, w wysokości dotacji 

na I kwartał — w sumie około 80 
tys., co w połączeniu z kredytem 
Gwardii nie tworzy jeszcze dosta­
tecznego funduszu. Inicjatywa zo­
stała więc faktycznie storpedowa­
na.
Przez dwa miesiące trwała wy­

miana korespondencji, telefonów i 
wizyt między Warszawą a Olszty­
nem. Działacze olsztyńscy z upo­
rem bronili swojej słusznej spra­
wy, działacze centralni nie zmie­
niali swego stanowiska. W między­
czasie OKS potrochu sie organizo­
wał. Wybrano zarząd, uchwalono 
statut, połączono sekcje i wreszcie 
— zarejestrowano klub w odpowie­
dnich urzędach, tworząc. formalnie 
jednostkę z osobowością prawną.

I co dalej?
CZYŻBY FIKCJA?

Teraz z propozycją występuje 
ZG Gwardii. Oto ona: stworzyć w 
Olsztynie dwa kluby — OKS w 
ederacji związkowej i drugi w fe­

deracji gwardyjskiej. Kluby uzgo­
dnią między sobą podział sekc i 1 
dyscyplin — Gwardia' konkretnie 
chce wziąć boks, lekkoatletykę, 
szermlerke i coś tam jeszcze, zosta­
wiając OKS-owi m. in. piłkę noż­
ną. Podział zupełnie mechaniczny, 
jakby nie chodziło wcale o żywych 
ludzi, którzy przecież tworzą te 
sekcje, a których nikt nie pyta o 
zdanie.

Działacze olsztyńscy, doprowadze­
ni do czarnej rozpaczy,4 całkiem 
noważnie zaczynają rozpatrywać tę

(da^miej westchnieniem: — Jakże naiwni 
H. Jur- byliśmy awa mićsiące temu! 
Makóla. । Na czym polegała ta naiwność?

Wi- otóż wówczas tas rozućnowano: naSzczygieł. ; 
, R. Skiba. ślvśliwczvk tport w Olsztynie płyną trzema 

Koścleł.ek. i kanałami grube sumy pieniędzy — 
. —-------- Piotronśkl. i ogółem dotac.a Sparty, Budowla-
1.28. 3 Miejsce — .Grabowski. K. Jurkiewicz. Janiak, ; nych i Gwardii v.ynosila w róku 

----- (dawniej Ruch). Kfa : uojćglypi około miliona złotych. 
czeK. juz z tego zestawienia ud- nie miał takich wymagań i 
da< ze skład rzeszowskiej Stali Poważnie ograny
ulegnie poważnym zmianom.Podczas obozu Stal rozegrała I ^.°Xby £p6ro P’"^'’owych ple- 
dwa mecze: z Kolejarzem Gorzów: ’ . j- 
igrała 9'0 a ’ Nvsa Kłod-ko! Inicjatorzy klubu olsztyńskiego 
n a Oczywiście ti dwa 1 wyobrażali sobie, ze potrzebna su-nle^zo vwlSŚ^ n!° w Pte^ym roku iatnienia u-niczego n.e i-jjasmają, gdyż o„ai £J^ka]ą 2 tych Mmych źródeł, z 

któiych czerpały uprzednio. trzy

na dystansie 300 m. 1 miej- ; m. Skiba,
?•! uzyskała Wojdy* i Krzyszezuk, i oa •s Mia.-,.* _ ___v.

1 Wiśniewski,

i wej. f>ri^wćząf startowało 7. chłop-
I ców 5

„Bombardier** Lasek tuż przed półfinałowym pojedynkiem w ml- ni* ' 
strzostwach Warszawy z Kaczanowskim (Skra), z którym już

.Jak na stolice — to dopraw- 
urencji rlziCw-

•e uzyśkała Kucharska

w I rundzie poniósł nieoczekiwaną porażkę przez tko. । iżmlchowskai. 3
Fot. E. Warmiński XIX). W konkm

2

Leśniak. 
Kura.

przechwiey Stali reprezentują o
wiele słabszy poziom od piłkarzy 1miejsce Semil

eneli chłopców 1 ! Nastrój w drużynie jest dobry । 2 jednego źródła — ż tej fede
Zglińśki iMirkle panuje koleżeńska atmosfera. Ta j racji, na której oparłby się OKS. 

Erlich (Mickiewicz), i ki np. Wiśniewski — były zawód- ; Przyzwoitość jednak wymagała, że-

rze^zorskich. 
Nastrój w

. wspomniane kóia. Oczywiście w 
I dalszych łatach dotacja płynęłaby

2 jednego źródła — i tej fede

i nik chorzowskiego Ruchu, stary 
, rep" piłkarski, stara się prze-

Mistrzostwa koszykówki
szkół ogólnokształcących

na półmetku
CF przeszło 30 
«koszykówki,

żeńskich

3 — Pawlik (Reytam.
W związku z powyższymi zawo- . , ,________ ____ ,___

dam! nasuwa się pytanie, czy słu- kazać pozostałym zawodnikom 
szne jest organizowanie zawodów jak najwięcej swveh umiejętności, 
w dyscyplinach, które nie są pro-1 stal Jest oczkiem w głowie 
wadzone w szkołach? I czy są wska- wszvstkich sympatyków.
zane zawody bez treningów? (J. C.) ' —o—z

którzy
nleeierpliwośćią c-ekają na 
•wsie mecze.

jy na utrzymanie nowóródka w
pierwszym okresie złożyli się so­
lidarnie wszyscy zainteresowani.

Te właśnie nadzieje okazały się 
naiwne. Bo samej idei powstania 
OKS pnyklasnęll wszyscy wokół. 
Nikt natomiast nie zdradzał ocho­
ty finansowania tego interesu. Kre­
dyty zastały cofnięte lub zmniei-

Związkowy
Klub Strzelecki

*
Druga drużyna ligowa woj. rze- filflfinaMA 

szowskięgo Stal Mielec przebywa- MAUŁjŁtSIiiŁl 
I la na obozie przygotowawczym w 1 9

Druga drużyna ligowa woj

i Jeleniej Górzft. W niedzielę wro-
j ciła dn Mielca, a pierwszym jej • V
: przeciwnikiem w meczu towarzy-1
; sklm (10 bm.) bidzie Wista Kra- i vAU
i ków. j "

Nowy trener drużyny Michał I
Matyas — cieszy się w Mielcu ! •

! dużą popularnością nić 1T12)
wśród piłkarzy, ale I wśród kil- 1

drużyn i Niespodzianką ostatnich 
udział wek było zasłużone zu

eh rozgry-! «rr .
___ ________ zwycięstwo w W fll*47Śl'W1P młodych „Hoflmanek" nad pewną," naiaŁanii,biorących udział

„ . ......... .. szkolnych mi­
strzostw Warszawy, zakwalltikowa-
w eliminacjach

ło się do finału 7 zespołów: ze­
szłoroczny mistrz Warszawy — 
Sowiński, wicemistrz — Zmichow- 
ska. Hoffmanowa, Spasowski. Że­
romski, Kawenczyńska i TPD VI. 
Trzema pierwszymi zespołami o- 
plekujc się trener Gwardii Klimaj, 
Śpasowskim i Kawenczyńską tre­
ner Warszawianki Bartoszewski, 
diuzyną TPD VI i Żeromskim 
trenerzy AZS-u.

Najwięcej szans na pierwsze 
miejsce ma Żmichowska. u której

it (trzon drużyny stanowią niezłe pod 
w nomu wzcledem technicznym reprezen­

tantki Warszaxsv — Jaskólska, Ja-przy ul. 
organlza-

wodniaków PTTK. niszewska,- Białek, Galasówna.

siebie drużyna Spasowsklego. I
Drużyny chłopców można po- |

dzielić na 2 grupy. Do pierwszej ■ W Warszawie powołany 
zaliczyć można zeszłorocznego mi- i dó życia Zwłązkówy Klub 
strza warszawy Smolną z 3 repie- , lecki. Zrzesza ón członków

zóstał 
Strzs- 
sekcji

zentantami stolicy Okoniem, Ka- ; strzelectwa sportowego rozwiąza- 
sprzakiem i Czarneckim, drużynę 1 nvch zrzeszeń: Stali. Sparty I Bu- 
wlcemistrza Warszawy — Żerom- । dbwlanych.
sklego z ligowym graczem AZS i Na zebraniu członków k klubu. 
Lechowskim oraz drużynę Pax ; które odbiło się w ubiegłym r
(Start) z Nachrebeckim i Turków-। godniu uchwalono statut i wvbra-
bkim Tr-,------------jako
trenująca

najlepszymi. Smolna
Pałacu Kultury

MDK pod okiem trenera
po przegranym meczu
musi włożyć

Pachli. 
Paxem

dużo wysiłku, aby

klub zrzeszać będzie turystów ka- 
lakn-Aców. wioślarzy, kanolstów 1 
motofowodniaków. Bazą jego bę-. 
dzic przystań, którą Zarząd Urzą­
dzę, i Turystycznych PTTK roz- 
pocznle budować na wiosnę. Mie­
ście «tę ona będzie na prawym 

bizegu Wisły, powyżej lotniska 
Aeroklubu.

Hanęary przystani obliczone są 
na początek na 320 jednostek. Wy­
budowana zostanie także świetli­
ca i parę pomieszczeń pomocni­
czych. Projektanci zapomnieli nle- 
stc?” o szatniach, Jak również o 
wai v. tacie szkutniczo-naprawczym.

Oi zaniżatorzy klubu, napotykają 
szcro7 trudności. Brak jest 
pontonów lub pływaków na pomo- 
Mv. nie można zdobyć łodzi mo- 
tou"\?i do holowania kajaków, 
craz wielu innych rzeczy. War­
szawscy turyści wodni liczą Jed­
nak na pomoc przede wszystkim 
Stoirrz.nej Rady Narodowej, która 
do tej pory ‘niestety nie wiele 
troczyła się o sprawy turystycz­
ne.

W -.drużynie. Sowińskiego, .wyróż­
niają się PrzygodziAska oraz pro­
wadząca w tabeli strzelców Pigu- 
lanka. zdobywczyni 60 koszów, przed 
Jolantą Białek ze Żelichowskiej z 
55 punktami. 7. Innych drużyn na 
wyróżnienie zasługują: Skubiszew­
ska i oleksiewicz ze Spasowsklego. 
Stein z Żeromskiego. Zbreźniak i 
Prosator z Hoffmanowej. Gnltczak 
z KawenczyńskleJ i Sadowska z
TPD VI.

Zamiast
Gwardii Gdańsk

GKS„ Wybrzeże
Gdańsk, w końcu ub. tygodnia 

odbvlo si.? w Gdańsku zebranie
Idący tne zarządu wojewódz- 

klpzn żs Gwardia, na którym 
pow olano do żvcla wlelosekcyjny 
wwnwóilzkl klub sportowy pod 
na/na Gwardyjski Klub sportowy 
•3\ • brzeic" iGKS ,.Wybrzeże").

odniczacym Zarzadu nowego 
Wuh-1 rosiał zastępca komendanta

Adzkiego MO w Gdańsku 
law Dudło.

on

beda

'h posiada fi Sekcji, z tego 
>’Cach centrainvch. Będzie się 
■"'nawał jedynie sportem wy- 

vm. a należeć do niego 
mogli wszvscy mieszkańcy

zdobyć ponownie mistrzostwo War­
szawy.

Do drugiej, słabszej pod każdym 
wzglądem grupy, wchodzą Mickie­
wicz, TPD XIV i TPD X oraz dru­
żyna z otwockiej, w tej ostatniej 
na uwagę zasługuje wszechstronny 
zawodnik-piłkarz i najlepszy siat­
karz 1 koszykarz — Miastkowski.

Mistrzostwa organizowane przez

no uładze. Prezesem zostął dr 
Zbigniew Korolklewicz, wicepreze­
sami T Kolawezyk 1 R. Zieliński. 
Siedziba Klubu mieści sie w lokalu 
Polskiego Związku Łowieckiego 
przy uf. Nowy świat 35. Klub po­
siada włśsną Strzelnicę na Wy­
brzeżu Gdańskim (obok przystani 
Marymontui.

Klub przyjmuje zapisy młodych 
miłośników pięknego sportu strze­
leckiego, k*órzy biorąc wzór i ko-

kunastotysięcznej rzeszy sympa­
tyków tego zespołu.

Z drużyny odszedł jedynie 
Procak. którv przeniósł sie do 
Polonii pytom. Ostateczny skład 
personalny I drużyny — rzecz 
oczywista owiany jest mgłą ta­
jemnicy, Pewne Jest Jednak, że 
ulegnie On zasadniczym zmianom. 
Ala nazwisk, niestety, do tej pory 
nie zdołaliśmy zdobyć.

*
III liga rzeszowska składać się 

będzie ż następujących drużyn:
Resovla i. Gwardia Rzeszów, 

Czuwa) i Polonia Przemyśl, JKS 
Jarosław, Stal Stalowa^Wolai ;Stal

boiska?
Włutym bież, roku w znanym 

miłośnikom Jezior maząrskicn 
Giżycku powstał klub sportowy 

,,^lewa”. L miejsca zyskał on.wie- 
ni sympatyków spuśruci miejscowej 
ludności autochtonicznej. W tej 
chwili w klubie działają Już sekcje 
siatkówki, piłki ręcznej, tenisa sto-
icwego 1 hokeja na lodzie.

Wszystko więc zaaje się 
najlepFzej drodze. Sport w 
z . najpiękniejszych miast 
śklch ruszył na całego!

Nie ma jednak róz bez

być na 
Jednym 
mazur-

kolców.

Ośrodek Sportowy 
się w sali MDK. 
przewiduje się na

Nr 1 odbywają 
Ich zakończenie 
13 marca.

Młodzi hokeiści stolicy
przegrali z drużyną Brna 2:8

. „ tygodniowej wizycie naszej 
mistrzowskiej drużyny szkót war­
szawskich — hokeistów Technikum

Po wypadł Malec w bramce I 
pierwszy atak.

rzystając ze wskazówek dośwtad- 
czonych zawodników: Smólczyń- 
sklćgo, Zakrzewskiego. Pazdeja I□ h £d-. l '• SAlcgU, rntUcja i

I Golaftskieęo mają szanse szybkle-
go uzyskania dobrych wyników.

cały

Łańcut, Czarni 
Legła Krosno, 
Górnik Sanok.

Jasło, Stal Dęba.
Górnik Gorlice I

Z. Rybak

KRAKÓW'KRAKÓW
Pierwszy w Polsce

klub szermierzy z postanii na czele

•BWGOS2C&&Y0CO
Kocerka dobrze „poradził”

i Bydgoszcz otrzyma
wspaniały tor wioślarski

Wybrną Sportem masowym w 
Mo. krw, wop i straży pożarnej 
na terenie trójmiasta zajmować się 
będzie resort MSW. a klub będzie 
pomacał mu jedyni* w pewnej 
mhrre, jeśli chodzi o kadrę in. 
strnktorslcą.

stał, zebraniu kola sportowegó 
przy stoczni Gdańskiej pó-

pod ' 
nim-
nacr^my
jtWA: ' i

o do życia klub sportowy 
"iewa „POLONIA". Przewod- 
vm klubu został dyrektor

Stoczni Gdańskiej, Zna-

Mechanicznego w Czechosłowacji 
(przegrali oni tam 0:11 I 1:8) przy­
była z rewizytą do Warszawy re­
prezentacja szkół Brna na spotka­
nia rewanżowe. O wysokiej klasie 
I dobrvm przygotowaniu młodych 
hokeistów czeskich świadczy roze­
grany w przeddzień spotkania z 
młodzieżą warszawy mecz towarzy­
ski z mistrzem hokejowym Jugo­
sławii. Partyz.antem I przegrana w 
stosunku 6:10 (2:6. 2:3. 2:1).

Nic więc dziwnego, że po łatwych 
zwycięstwach na swoim podwórku 
w Brnie ten rozumiejący się zespćł 
leszcze raz przeegzaminował tym 
razem na Torwarze młodzieżową 
reprezentację Warszawy — wygry­
wając 8:2 (2:0. 3:0. 3:2).

W pierwszych minutach gra Jest 
wyrównana... NAsI chłopcy stwa­
rzają nawet groźne sytuacje pod 
bramką przeciwnika: kibice zaczy­
nają się podniecać myślą, że nasi 
wezmą rewanż za nieudane wystę­
py w Czechosłowacji. Niestety w 
1Ó minucie Czechóslowacy róblą 
niękny zamek 1 po niefortunnym 
wyjeżdzle z bramki Malca jest 1:0 
dla Brna. Od tej chwili chłopcy z 
Brna grają Jak z nut. Pięknie prze­
prowadzane akcje przynoszą Im 
prowadzenie 6:0. Gośele są szybsi, 
małą lepiej opanowaną technikę 
przyjmowania krążka na kij, dó- 
ktadnle podają. Nasi natomiast gu­
bią się w akcjach 1 za dużo grają 
wszerz.

Dopiero w drugiej połówle 3 ter­
cji warszawiacy jak gdyby się o- 
budztll: szczególnie pierwszy atak 
z Puckleni na czele często atakuję 
bramkę gości. Dobrze wypracowa­
ne pozycje Pucka wykorzystuje 
Czaszak i strzela 2 brarńki. Koń­
cówka należy znów do hókeistów 
Brna i Malec musi Jeszcże dwa ra­
zy kapitulować. W drużynie gości 
podobali się wszyscy, a najlepszy 
był Skopała. Z naszych najlepiej

Drużyny wystąpiły w następują­
cych składach:

Brno: Nowotny (Krlż), Richler. 
Hrlb, Polóncek, Grandę, Szubrt. 
Jecha. Barrmt. Winkler. Skopał, Se 
da.

Warszawa: Malec (Zygadło), Pu­
cek, Swlrydow, Rybarczyk, Mro­
czek, Czaczak, Budzlszewskl, ścl- 
sfówski, Kozakiewicz, Skurzyńskl. 
Szczepek. Urban. Augustyniak, 
Stępkowski, Maliński.

powstał w Krakowie

(Pal)

W Krakowie powstał pierw­
szy w Polsce klub szermierzy, 
który przyjął nazwę KKS — 
Krakowski Klub Szermierzy. 
Zorganizowała go jeHna z naj­
starszych i najsilniejszych sek­
cji szermierczych w kraju — 
Budowlani Kraków. W klubie 
dziiała bedzie rada seniorów-

w skład której weszli ńi. In. 
posłowie Józef Raźny i Tadeusz 
Cynkin.

W skład5Zarządu KKS weszli 
najwybitniejsi fachowcy z dzie­
dziny szermierki a to: taż. Za­
błocki, ini. L. Suski, T. Fried­
rich, dr Wodnicki, M. Sołtano-
wa, T. Twardokens. (H)

Oto poczynania władz klubu nie 
znajdują dostatecznego zrozumienia 
wśród miejscowych czynników ad­
ministracyjnych.

Ostatnio Miejska Rada Narodowa 
przekreślając wszelkie plany władz 
sportowych; postanowiła s pięknej 
hali sportowej zrobić... warsztat 
krawiecki! Ale to nie wszystko.

Ńa wiosnę piłkarze Mewy, któ­
rych jest dostatecznie dużo, by ze­
stawić dwie drużyny, nie będą mo­
gli grać w piłkę, ponieważ w Gl- 
życku brak Jest boiska sportowe, 
go.

Od czego Jednak Inicjatywa? Za­
łożyciele klubu otrzymali duży plac, 
leżący w centrum miasta (grani­
czy on' ze wspomnianą halą), z któ­
rego postanowili zrobić boisko. Na 
ten cel klubowi potrzebne są ple* 
niądze, gdzieś w granicach 300 tys. 
zl. Miejscowe czynniki niezbyt 
chętnie widzą Jednak wydatkowa­
nie pleniędzs’ na sport. Dlatego 
działacze Mewy zwracają się do 
władz sportowych z prośbą o przy­
znanie pieniędzy. na budowę 
względnie generalny remont sta­
dionu sportowego, wykorzystywane­
go dotychczas przez jednostkę woj­
skową.

Giżycko nie jest małym miastem! 
Giżycko powinno mleć boisko spor­
towe. I Jeśli dla Limanowej można 
było wyciągnąć pieniądze z fundu­
szów totalizatora, to tym bardziej 
powinno być to możliwe dla Gi­
życka.

mgr Tadeurz Bllous

Rozmawiamy z Czytelnikami o piłce nożnej

Tematem dnia II liga

Uwaga Czytelnicy!
Sportowe Miesięczniki Pacho­

we są tln nabycia w’ Warszawie 
wyłącznic w następujących kio­
skach :

Praga Centralna — ul. Swler- 
cwu-kieen 19 (kolo poczty) kióśk: 
’u Świerczewskiego (Dworzec Wl- 
jWę; ii kiosk- ul. Targowa 56

Grochów — ul. Zwycięzców (róg 
IrancusUleU kiosk: ul. ’ Siennicka 
róg Waszyngtona kiosk: PI. Szem- 
rę-a kios’.-. ul. Grochowska (Inst. 
"et"r.i kiosk: Dworzec Wschodni 
kiosk.

Śródmieście — PI. Konstytucji 
fiok ; a kiosk: ul. Marszałkowska 
O-. ifi-n ..Polonia") sklep: Pl. 
Konsiyr icll Blok 5A (LOT) kiosk: 
Al. Jerozolimskie (k. hotelu Polo­
nią' kiosk Pl. 3 Krzyży (przy 
FKPiii kiosk: Al. Jerozolimskie róg 
rankiewicza kiosk; ul. Nowogrodz- 
ka — przy WKD Grodzisk kiosk; 
Ul. Nowopiekna 10 sklep. Gmach 
Kc PZPR kiosk.

— uL Puławska 1 
“Osk: ul. Marszałkowska 20/22 
rkkp; ai. Niepodległości róg Nar- 
B‘>tta kiosk: ul. Puławska róg 
hakowieckiej kiosk: ul. Puławska

201 kiosk: Klub MPIK PI. Unii Lu­
belskiej: Klub MPiK ul. Dąbrow­
skiego 71; ul. Nowowiejska o sklep.

Ochota — Dworzec G1ównv, ha­
la kiosk: ul. Grójecka 36 kiosk: 
Dworzec śródmieście od str. Pa­
łacu Kultury kiosk: Włochy, dwo- 
pyAc PKP kiosk.

Wola — Jelonki I kiosk: ul. 
Młynarska róg ul. Świerczewskiego roe Żelaznej 
kiosk: gmach sadu ul. s.wlerczew- 
skiegó 'kiosk; ul. żytnia dworzec. 
PKS kiosk: ul. Wolność sklep.

Żoliborz - PI.
róg Mickiewicza kiosk: Klub MPiK 
uk Felińskiego rog Krasińskiego.

Starówka — Klub MPIK Nowy 
Świat róg Ąl.gmachu Faiacu Kultui'
Rvnek Starego Mlaśta Srlep. "ń kiosk: Nowy Świat róg
Al. Jerozolimskich kiosk: dworzec 
śródmieście kasa J 
chu NOT ul. Czackiego kiosk, unt 

kiosk.
Wilanów — w gmąchu Sejmu 

ul Wiejska kiosk: ul. Belweder* 
sva róg Podchorążych '(!:
c.hełmsfa róg ul. Górnośląska przy scnoo«Łu 
kiosk..

ZBLIŻAJĄCY się szybko sezon 
piłkarski spowodował 1 w tym 

roku zwiększenie się poczty re­
dakcyjnej. Czytelników ogarnia już 
ICkka „gorączka piłki"; coraz bar- 
dżlej wzrastające zainteresowanie 
sprawami ogólnymi i najbliższymi 
sercu, tj. klubówx-ml, wywołuje 
potrzebę dyskutowania, rozmów 
no 1 listów do redakcji swej ga­
zety sportowej. Szczególnie po 
walnym Zebraniu PZPN ilość lis­
tów gwałtownie wzrosła, przy czym 
głównym ich tematem stała się no­
wa n Uga.
I wcale się nie dziwimy, te II 

liga ma swyćh oponentów 1 obroń­
ców; listy kibiców tych klubów, 
które zostały, zaszczycone „awan­
sem” wyrażają radość z te^o wy­
darzenia, niezainteresowani w dal­
szym ciągu wątpią w celowość i 
sens uchwały Walnego Zebrania 
PZPN. Nasze własne stanowisko w 
tej sprawie przedstawiliśmy Czytel­
nikom w sprawozdaniu z Walnego 
Zebrania, a następnie w artykule 
pt. „Nt pies, ni wydra” i obecnie 
nie zamierzamy tego jeszcze raz
powtarzać, 
listów „za 
nicy sami 
rację.

jeden z

Dziś zacytujemy kilka 
1 przeciw”, a Czytel- 
wywnioskują, kto ma

pierwszych listów typu
„za” nadszedł od kibiców stołecz­
nej POLONII, w którym czytamy: 

...powiększenie n Hsl A® 2* u" 
walamy za całkowicie słuszne 1 
rozsądne. Natomiast zaliczenie do 
n Ugl zespołu wicemistrza ligi 
śląskiej Cóncordll Knurów, przy 
Jednoczesnym odrzuceniu kandy­
datury Polonii W-wa, wicemistrza 
ligi warszawskiej Jest posunięciem 
bardzo niesłusznym I nlwrawle-

dllwym. Dlaczego wicemistrz ligi 
Śląskiej ma być zespołem lepszym 
ed wicemistrza ligi warszawskiej. 
Wydaje się nam, źe sprawa ma się 
odwrotnie 1 że lepsza Jest polo­
nia. Tu następują argumenty, że 
Polonia jest już w i 8 finału Pu­
charu Polski, że wszystko wskazu­
je na to, iż dobrnie co najmniej 
do 1/2 finału, że Concordia ma 
zamknięte boisko na 1 rok za chu­
ligańskie awantury, te włąćzeńle 
Polonii byłoby częściowym wyfów. 
nanlem krzywd w ub. okresie — 
m. in. za spadek z i ligi prży 
„zielonym stoliku” po meczu 2 
P.uchem 3:3. A na zakończenie 
prośba do zarządu PZPN o zmianę 
decyzji walnćgo Zebrania i pro­
pozycja Tozegranla 2 spotkań eli­
minacyjnych między Polonią 1 Con­
cordia...!

Domyślamy się, co o tych argu­
mentach pomyślą kibice Concordii 
i wyobrażamy sobie ewent. roz­
mowę między nimi i autorami listu 
(17 podpisów). My zaś wcięlibyś­
my, aby Polonia 1 Concordia wy­
walczyły sobie awans ni boisku.

Inny zwolennik nowej U ligi, 
p. MARIAN H .z HELU ńle zgadza 
się z naszym poglądem, wyrażonym 
w artykule „Ni pies, ni wydra”, 
w którym napisaliśmy że gru^a 
południowa jest silniejsza od pół­
nocnej. Oczywiście przed zakoń­
czeniem rozgrywek trudno jest na­
sze twierdzenie udowodnić, jednak 
tak właśnie oceniamy sytuację.

jeszcze dodać, że podobnie jest 
w NRF 1 w Anglii, gdzie np. roż-
grywki drużyn ' zawodowych od­
bywają się w 3 ligach (1 — 22 klu­
by, n — 22 kluby 1 HI — 44 w 2 
grupach), ale ten przykład nie jest 
wystarczającym argumentem w na­
szych warunkach. Przecież wszę­
dzie, a więc 1 za granicą obowią­
zuje uświęcona praktyką zasada, 
że najwyższe klasy rozgrywkowe 
są wykładnikiem poziomu oraz 
ilości wszystkich zespołów w da- 
nym kraju, że tam gdzlć Są dzie­
siątki tysięcy klubów, tam możli­
wa jest duża grupa czołowa. Po­
równując ziś ilość klubów na Wę­
grzech, w NRF czy Anglii z Uóśeią

Autor listu jest żdanU, że dla 
utrzymania poziomu czółówki na­
leżałoby nie pov/iększać n ligi, 
lecz odwrotnie dążyć stopniowo 
do zmniejszenia I i n 1 HI w pro­
porcji 6:12:16.

B ydgoszcz — stolica wio- 
■ślarstwą polskiego c/erpiała 

w ostatnich latach na brak 
możliwości organizowania po­
ważniejszych imprez. Znany nie 
tylko w kraju tor regatowy w 
Łęgnowie, stanowiący sztuczny' 
basen portu rzecznego, nie po­
siada wymagającej długości, w 
związku z czym poważniejsze 
imprezy przenoszono do innych 
miejscowości. Nad możliwościa­
mi przedłużenia toru już od 
dawna głowili się działacze 
wioślarscy i z ich właśnie ini­
cjatywy rozpoczęto jeszcze w 
roku ubiegłym wstępne prace 
przygotowawcze, zmierzające do 
całkowitej przebudowy i prze­
dłużenia istniejącego teru.

Próby zostały uwieńczone 
sukcesem. Ostatnio bowiem 
wojewódzka komisja oceny 
projektów inwestycyjnych za­
twierdziła projekt techniczny 
toru. Dla uzyskania wymagają­
cej długości tj. 2060 mtr. po­
stanowiono wykonać wykcp od 
strony południowej długości ok. 
7Ó mtr. w okolicach dotychcza­
sowego miejsca startowego obok 
śluzy, oraz usunąć część istnie­
jącego półwyspu w południowej 
części toru przy dotychczasowej 
mecie. Szerokość toru -wynosić 
więc będzie 90 mtr. co umożliwi 
równoczesny start 6 łodzi.

Wykonawstwa podjął się' re­
jon dróg wodnych w Bydgosz­
czy przewidując możliwość zą- 
kończenia robót jesżcze w bie­
żącym roku.

Po wykonaniu planowanych 
robót ziemnych,- tor w Łęgno-
wie będzie przystosowany cał­
kowicie do

drużyn w Polsce łatwo dojdzie

Słuszność powiększenia
argumentuję tym pltze *n

Ugl

że tak samo Jest na Węgrzech, we 
Włoszech, w Hiszpanii, ZSRR.

p. Marian H- nie ma racji, przy­
taczając wymienione kraj* Mógłby

pan do wniosku, że jesteśmy jesż­
cze „daleko w lesie".

Zgadzimy się z panem, „te w 
Walnym Zebraniu brali udział sta­
rzy działacze, że wiedzieli co ro­
bią”, tylko mamy podstawę wąt­
pić czy „Każdy z nich patrzył 
trzeźwo na nowy twir”, a faczej 
obawiamy się, że decydowały tu 
lokalne ambicje.

Więcej llstćw reprezentuje po­
gląd „przeciw". „Sympatyk” ze 
Żmigrodu pow. Milicz, orientujący 
się debrze w stosunkach angiel­
skich plsze: „Patrząc ni nowy wa­
riant organizacyjny n ligi, trud­
no się powstrzymać od odruchu 
niezadowolenia. Cala brać piłkar­
ska w naszym kraju oczekiwała 
od dłuższego czasu rozwiązania 
które gwarantowałoby podniesienie 
poziomu n Ugl 1 to w najbliższej 
przyszlołel. Tymczasem zrobiono 
na opak 1 tym samym powlęk. 
saono przepaść daleląeę czołówkę 
od żorMU”.

— Dziwi mnie bardzo — plsze 
p. ANDRZEJ NOWAKOWSKI Z 
Olsztyna — że PZPN pozwolił so­
bie na taki wybryk. Dziwię się 
dlatego, że byli tam (na Walnym 
zebraniu) starzy działacze, którzy 
dla dobra polskiego plłkarstwa nie. 
Jeden Już robili eksperyment, by. 
ły nawet 4 grupy II ligi, które 
obniżyły tylko poziom 1 trzeba Je 
było zmniejszyć. Czy i obecnie dą­
żymy do tego, aby po roku znów 
eksperymentować i znów zmniej­
szać do 1 grupy? Wówczas na 
pewno będzie gorzej, bo duża 
krzywdą może się stać drużynom, 
Które będą zmuszone na siłę Ją 
opuścić.

KAROL BUGDOŁ z Rybnika po­
lemizuje znów z opinią niektórych 
działaczy śląskich, twierdzących, że 
podział ńa grupy . południe 1 pół- 
noe jest nleśłuszny, ponieważ u- 
nlemożllwla awans do I ligi 2 dru. 
żynom tego okręgu.

Najpierw — .plsze on — wci­
snęli przy «zielonym stoliku” Knu­
rów, 1 Piast Gliwice do ii ligi, za­
tarli ręce z zadowolenia, a teraz, 
kiedy U ligę podzielono na dwie 
grupy zaczynają narzekać, te Śląsk 
nie może wprowadzić, przy takim 
podziale dwóch drużyn do I Ugl. 
Chcialbym Jedno tym panom po­
wiedzieć, że w ten jposób pożio- 
mn piłkantwa lląik.ego się . nie 
podniesie”! WJ '

śkónalą /widoćznóść walk Sz­
czególnych załóg ńa^całej dłu- 
góści toru. , - ■

Najwięcej kłopotu, mają dzia­
łacze wioślarscy z uzyskaniem 
środków finansowych aler i ten 
problem został, jak się wydaje. 
pomyślnie rozwiązany. Pod­
czas ostatniej sesji WRN zasłu- 
iony mistrz sportu Teódor Ko­
cerka jako radny WRN wystą­
pił z konkretnym projektem 
przeznaczenia kredytu; z rezer­
wy inwestycyjnej WRN. Sesja 
WRN uznając wniosek za cał­
kowicie uzasadniony żobówią? 
zają uchwałą Prezydium ■ WRN C 
do wygospodarowania potrzeb­
nych środków inwestycyjnych t 
planu terenowego w ciągu bie­
żącego roku.

Tak więc od Prezydium WRŃ 
ząleży obóćńię, czy Bydgoszcz 
otrzyma obiekt przywracający 
jój tradycje twierdzy wioślar­
stwa polskiego. Sprawą jest jak 
najbardziej aktualna w zwią­
zku z ^wierzeniem Polsce zor- 
ganizowań.a w roku 1958 wio- 
ślarskich mistrzostw Europy

Z. Polak

Dobre wyniki
lekkoatletów

przeprowadzania (tal. wM. Podczaslekkoatletycznych mistrzostw wiel*-vrłi łmnrnr włn. konolskt w hali dobry wynik ni 
1.000 m uzyskał ■ Kazimierski > z 
Lnu Mątwy. Przebiegł on ten dy­
stans w 2:30.*. a wlec niemal d 2 
sak lepiej od rekordu Polski, ną- 1 
lezącego do 'Kowalczyka. Pozosta­
łe wyniki:

■ niątezyfnl —’ 80 m: 1. Baranów: 
»Ms Olimpia — 8.7. 2. Solarski, 

— 1- Waehowaki,
2- Brygier, Warta 

” * d8l! r Zagacki, War­
tą — 6, <7, 2. Sporny; Warta — 
S.59: .*ewy*i l./Skupny, AZS '

-2. .Wroczyński, AZS — ; 1-,85:
80 m pł.: 1. śniegowskl, LZS

‘i Nogajćwną, 
AZS —„10’4. M-m pł.: 1. Gawe? 
łówną, Wąrta 12,0: w dali . l. 
Nńgajówna, AZS — 5,2B. ^- '

najpoważniejszych imprez wio.
ślarskich.

Wysoka skarpa przy mecię 
wznosząca się 10 m nad poziom 
wody.stanowi doskonałe miej­
sce na zlokalizowanie ■ trybun,
skąd widzowie będą, mieli

Kolarze
uwaga
na „Pafaro”

do­

BYDGOSZCZ. W ośtatńlńl. cżiśle 
powstał przy Państwowej Fśbryće 
Rowerów w Bydgoszczy, nowy klub 
sjiortówy pód nazwą Pafaro. Pa- 
taro, oparty o skoncentrowane w 
Bydgoszczy zakłady rowerowe pró- 
dukujące m. in- popularne „Bałty­
ki". ma w swojej pracy ńiitawlć 
się głównie na sekcję kolarską, w 
której szeregach znalazło ślę gro­
no niezłych kolarzy. Jak: Liskow­
ski, Bonk, Wachaczewskl, Woźniak 
I In.

W planach klubu, o któryfń In­
formuje prezes ihż. Wlclńśki. prze­
widziana Jest organizacja kilku ą- 
trakcyjnych wyścigów kolarskich, 
którycli Bydgoszcz do tej póry ple 
miała. Miedzy innymi projektuje 
się wznowienie wyścigu; kolarskie­
go z udziałem kadry narodowej 
pod nazwą „sto kilometrów ulica­
mi Bydgoszczy". Kólarże! klubu 
wezmą udział .'we wszystkich im- 
prez»ch ogólnopolskich, Jak: DWM. 
Tour de Pologne itd. -

Działacze - nowego klubu! zamie­
rzają już w, najbliższej priysHoicl 
nawiązać ścisłe kontakty z fabrycz­
nymi klubami NRD 4 CSR. (I»4

WCłA
Zadecydowała 
piłka wodna

TfrMCŁAW, 3.3. (t0, wb). Dtxy 
bardM dutym zainteresówińiu pu- 
Nlęzńolel rćżłgrtrto mlćdzyokrę- 
gowe wćtkinle pływackie mlędjy 
rcprccaptacjami ■ Wrocławia 1 po. ' 
znania. Zwyeićtył wrócłJw 
O zwyelwtwla goipodańy zadecy. 
dował dopiero mecz pliki wodnej', 
wygrany przez wrocławian 3:3 Bo* 
w(em po konkurencjach pływackich 
prowadził Poznań 78:70. Z lepwyeh wynlkó^r na specjalna uwagą za.

Stankiewicza (Wr) na 100 ńa dow. l.M.i (nowy rekord 
. nitodzlkńw) oraz rezultat 

Łutwńelęlego (Pozł na 100 m grzbiet



Od czwartku
fefeb Aafa fawhfe w Sztofchihie
Mistrzostwa świata w rekordowej obsadzie

Europejska lista
10 najlepszych 
ciężarowców

p K Z E ® 1Ą>, 
SPORIOWf

Nr 51 Warszawo 5.111.1957 r.

Sukces Finów 

w Holmeiskollen 

Becknagel 
wygrywa skoki

XXIV mistrzostwa świata w teni­
sie stołowym rozpoczynają się Już 
w najbliższy czwartek w ,,królew­
skiej" hali tenisowej w Sztokhol-

stawiają bardzo słaby poziom 1 nie i Wenezueli (165 kni kw. powlerzch- 
------- _ ------------------------- ..i.,-.- nf, $ tys. mieszkańców, stolica O-uczestniczyły we wszystkich kolej-

Sztokholm będzie więc po raz 
trzeci widownią walk o najwyższe 
tytuły w tej dziedzinie sportu. Pc
raz pierwszy odbyły się 
stwa w stolicy Szwecji w 
ku, a następnie w 1949.

Tegoroczne mistrzostwa 
hą się spotkaniami drużyn

nych mistrzostwach świata. W tej 
właśnie grupie znalazła się I Pol­
ska, która po raz ostatni startowa­
ła w mistrzostwach w 1950 roku, 
zajmując w swej grupie dalekie — 
piąte miejsce za CSR, Anglią, Szwe-

ranjestad, hodowla bydła — oto 
ważniejsze dane geograficzne).

Tak więc reprezentantów naszych
opracowana przez Anglika O. State’a

OSLO. W trzecim 1 ostatnim dniu 
międzynarodowych .zawodów roze­
grano otwarty konkurs skoków oraz. 
wyłoniono zwycięzcę kombinacji 
klasycznej, rozgrywanej o puchar 
królewski. Pełny sukces odnieśli tu 
Finowie, zajmując trzy pierwsze 
miejsca. Zwyciężył Korhonen (453,9 
pkt.) przed Jusslla 1437,3) i Ristola 
(435,41. Piąć następnych miejsc za­
jęli Norwegowie: mistrz świata 1 
Olimpiady Stenersen (435,3). Bar- 
haugen, Knudsen. Gróetli i Vanvik.

Norwegowie Uczyli bardzo na Ste-- 
nersena, ale Korhonen już w pierw­
szych dwóch skokach zapewnił so­
bie zwycięstwo 1 mimo upadku w 
trzecim nie oddał pierwszego miej­
sca.

.Wielka niespodzianka spotkała 50 
tys. widzów w otwartym konkursie 
skoków. Młody zawodnik NRD 
Recknagel, któfy dzień przed tym 
(na treningu) pobił rekord skoczni 
wynikiem 74 m. okazał się najlep­
szy. Skokami 64:5 i 65 m pokonał 
on kósUcję fińska.'zwyciężając no. 
tą 227,5 p.

Nie pomógł nawet mistrz olim­
pijski. Hyvaerinen. który wrócił 
specjalnie z tournee w USA. Zajął 
on dopiero 6 miejsce. Za Reckna- 
glem uplasowali się dwaj Finowie 
Kirjonen (225,5 p.),. skoki 61,5 i 64 m 
oraz Kaerkinen (223). skoki 61,5 1 
61. Czwarty był Harry Glass NKD, 
piaty Szwajcar uaescher.

Tak więc wieloletnia hegemonia 
skoczków norweskich na skoczni w 
Holnienkoilen została tym razem 
całkowicie ’ przełamana nie tylko 
przez ich najgroźniejszych rywali. 
Finów, ale przede wszystkim przez 
zawodników środkowo europejskich.' 
Najlepszy z Norwegów był „kombi­
nator” Stenersen (7 miejsce).

Skoczkowie fińscy wygraU rów­
nież konkurs dla Juniorów, w któ­
rym, pierwszy był Kankhonen (59 1; 
63 m) oraz Yllniemi <58 i 59 m). -

' , (w. r.)

1 czeka wiele do odrobienia. Wyda- 
Je się, że wszystkie cztery rozsta­
wione drużyny zakwalifikują się

I do półfinału, w którym spotkać się 
1928 ro-|«"'«B w kategorii tej znajdują n Rumun|a z Japon|ą oraz 

si,: Australia, Austria Korea Płd, CSR w m| Poważnyml kon. 
rozpoćz-1 F P'ny‘ Tlrqhn'\ w rozgrywkach grupo-

, gla, Brazylia. Chile. Bułgaria, Egipt. [ d|a Rumunli _ chiny
Holandia. Kanada. Włochy Nowa , ( |r)d| d|a Ja _ SzwecJa d|a 
Zelandia. Pakistan Hiszpania, Wa- | _ Anq||a , Jugostawla>
lia, Szwajcaria i ZSRR, iI Jeszcze bardziej zacięta walka

mlstrzo-' 1 Austrią. Obok naszej repre-

męskich
o Swaythling Cup I zespołów żeń­
skich o Marcel Corblllon Cup.

V/ ub. roku w Tokio, tytuły zdo­
byli: wśród mężczyzn Japonia po 
zwycięstwie 5:1 nad Czechosłowa­
cją, w konkurencji drużyn żeń­
skich Rumunia przed Anglią. Obec­
nie, wobec znacznie większej ilości 
uczestniczących drużyn, zespoły 
męskie podzielono na cztery grupy, 
rozstawiając najlepsze drużyny

A więc rzeczywiście „doborowe" . rozeqra sję w drużynowych ml- 
towarzystwo. Pocieszmy się, że Ist- 5trzostwach kobiet, gdzie rozsta-
nieje również kategoria C, । w(one: Rumunia, Japonia I Anglia,

(Artykuł napisany specjalnie dla Przeglądu Sportowego)

W tych dniach Redakcja 
nasza otrzymała miły 

list z Anglii, Nadawca, pan 
Oscar Stale, sekretarz honoro­
wy Brytyjskie] Rady Podno­
szenia Ciężarów pisze do nas 
m. in.:

„Czytając Waszą gazetę nr 
15 bardzo zainteresowałem się 
listą najlepszych sztangistów 
polskich w 1956 roku. Lista ta

„Mam nadzieję zobaczyć Petko- 
wa na Światowych Igrzyskach 
Młodzieży w Moskwie tego lata i 
będę bardzo interesował się tą 
nową bułgarską rewelacją. Już 
najwyższy czas, aby Rusinowicz 
poczynił postępy, ponieważ więk-
szość pozostałych jest 
mi“.

weterana-

_FOLSKA DRUŻYNA
DRUGA

Analizując tę 
tacji przyjętej 
czas spotkań 
mianowicie: 7

W EUROPIE 
listę według punk- 
przez - FIHG pod- 

mlędzynarodowych, 
pkt. za I miejsce, 
— za III, otrzyma*

grupująca wszystkie pozostałe re- n(e b?d^ mia(y |atwej drogi do fi- i pomogła mi uzupełnić moją 
prezentacje. Zaliczono tu np. Aru- । nału (r0Zgrywki odbywać się będą i własną listę najlepszych Sztan- 
bę. Nie wiecie, co to Jest? Jest to ; w tj-zech grupach). gistÓW W Europie W 1956 FO-
wyspa w Holenderskich Indiach Za- j ...
chodnich, położona na północ od

I gistów 
. I ku...”. 

Druga część, trwającego tydzień 
; mistrzowskiego maratonu pingpon-1 
। gowego, to konkurencje indywldual-1 niego listę najlepszj-ch sztangistów

W załączeniu p.

PIÓRKOWA
1. Udodow, ZSRR
2. Mannironi, Włochy
3. Zieliński. Polska
4. Miskę, Niemcy
5. Creus. Anglia
6. Nikolow, Bułg.
7. Blreau, Rumunia
8. Eriksson, Szwecja
9. Glaser, Szwajcaria 

Nagy, Węgry

355 
337,5 
335 
320 
315,5 
315 
312,5 
310 
3C2.5 
302,5

my następującą kolejność państw:
1. ZSRR — 35 pkt.; 2. Wiochy — 
7; 3. Bułgaria I Polska — po 4;5.
Szwecja, Anglia 1 Francja po
3; 8. Niemcy, Austria, CSR 1 Fin­
landia ■— -po 1 pkt.

Rzeczywisty obraz otrzymamy

jednak wówczas, jeżeli będziemy 
punktować , wszystkich 10 sztangi­
stów na tej liście. Kolejność po­
szczególnych państw (punktacja od 
10—1) będzie następująca:

1. ZSRR — 70 pkt.; 2. Polska — 
4l,5 pkt.; 3. Wiochy — 40; 4. Niem­
cy — 4Q; s. Bułgaria — 36; 6. Fran­
cja — 24; 7. Austria -- 22; 8. Fin­
landia — 21; 9. CSR — 20,5; 10. 
Anglia — 20; 11. Szwecja — 19,5; 
12. Rumunia — 11; 13. Holandia — 
6; 14. Węgry — 5; 15. Szwajcaria 
— 1,5; 16. Dania — 1 pkt.

Wicemistrz Japonii, jeden 
II MISM

z faworytów mistrzostw, uczestnik 
w Warszawie Tsunoda

Fot. E. Warmiński

ne i gry podwójne. europejskich w minionym foku w
I poszczególnych wagach. Lista o- 

Obrońcaml tytułów są: gra poje- bejmuje dwie pozycje: absolutnie
dyncza mężczyzn: 1. Oglmura, 2.
Tanaka (obaj Japonia), gra podwój­
na mężczyzn: 1. Oglmura, Tomlta 
(Jap.), 2. Andreadis, Stipek (CSR), 
pojedyncza kobiet: 1. Toml Okawa, 
2. Watanabe (Jap.), gra podwójna
kobiet: Rozeanu, Zeiler (Rum.),

dziesiątkę najlepszych sztangistów.
po jednym 
państw.

poszczególnych

Zamlast publikacji tej pierwszej 
listy ograniczymy się do stwier­
dzenia. ze w siedmiu wagach, li­
cząc po 10 zawodników w każdej 
z nich, ZSRR reprezentowany jest
przez 57 sztangistów, na druglm 

; — po2. Watanabe, Eguchl (Jap.), gra miejscu — Polski i Włochy 
mieszana: 1. Klein, Neuberger I 3 sztangistów i rtale.l: Bułgaria —

-A_, u -i tr-es ■■ Szwecja. CSR. Anglia, Francja,(USA), 2. Andreadis, Haydon (CSR Austr|a i Finlandia - po 1.
— Anglia). Jalc wlfjZ5mVi przewaga Zw. Ra-
.... . , , . . . , _ ! dzieokiego lest wprost miażdżąca.W turnieju Indywidualnym ocze- Dość 7e np. w wadze

kiwać należy wielu niespodzianek, I Koguciej na liście ,.io najlep- 
których zapowiedzią byty ostatnie ;
mistrzostwa krajowe największej । którym Jest Bułgar Petkow. Iden- 
potęgl pingpongowej świata — Ja-; tyczna sytuacja jest w wadzepotęgl pingpongowej świata — Ja- ; tyczna 
ponil. Podczas tych mistrzostw np. |
mistrz świata

„Obaj. Mannlronl 1 Zieliński u- 
trzymall stan posiadania z ubieg­
łego roku i jak przewidywałem — 
zdobyli medale na mistrzostwach
Europy lub na Igrzyskach 
pljskich. Miskę i Nikołow 
zali duży postęp".

LEKKA
1. Rybak, ZSRR
2. Czepulkowski, Polska
3. Tauchner, Austria 

Abadijew, Bułg.
5. De Genova, Włochy
6. Kolb, Niemcy
7. Helfgott, Anglia
3. Gerber, Francja
9. Bełza, CSR

10. Runge, Dania 
Abel, Szwecja 
Gustavsson, Szwecja

Olim-

radziec*

380 
365 
357,5 
357,5 
355 
347.5
337,5 
333,5 
330 
330 
330
naj-„W wadze tej zanotowano 

większy postęp. Od Czepulkow- 
skiego, który dysponuje doskona- 
lymi warunkami fizycznymi 1 ra-

। gdzie z wyjątkiem Cze- I cjonalnle trenuje można oczękl-
' pulkowskiego na 6 miejscu, pozo- i wać jeszcze dalszych postępów; wy. 

Ichlro Oglmura | stałe lokatv zajmują sztangiści i daje się. że wkrótce będzie on w r, x... —rńCT Cze- ! ctanl# walrwń « rńwnvm| Szansamiprzegrał w ćwierćfinale 2:3 z. aktu- 1 radzieccy Z Polaków, oprócz Cze- | stanlę walczyć z równymi 
, , , x -r—u:.. । pulkowskiego znajduje sie na lis- : przeciwko sztangistomI alnym wicemistrzem świata. Toshia- rje absolutnej: w wadze piórkowej ; kim", 

kl Tanaka, a mistrzyni świata To- । Zieliński " ‘ ......  
ml niau/a nrypnrala nlarikn 0:3 luż I Bochenekml Okawa przegrała gładko 0:3 Już

7 i w wadze średniej

w spotkaniach eliminacyjnych z |

Fujle Eguchl. Ta ostatnia zdobyła l sztangiście z każdego państwa.
ona ocenićtytuł, wygrywając w finale 3:1 z gdyż pozwala • ------  

wicemlstrzynlą świata Kliko Wata- ■
nabe. Mistrzostwa Japonii stały na 
bardzo wysokim poziomie I spo­
dziewać się należy, że I tym razem ; nym zawodniku
Japończycy grać będą w Sztokhol- | ilość 
mle pierwsze skrzypce. |

I wreszcie dla amatorów staty- 
styki: w mistrzostwach świata star­
tuje rekordowa obsada: w grach 
indywidualnych 268 mężczyzn I 120
kobiet, w rozgrywkach 
wych 33 zespoły męskie 
skich.

O szansach Polaków: !

ŚREDNIA

drużyno- 
I 26 żeń-

Ich prze­
ciwników napiszemy obszernie w
następnym numerze.

Artur Ccndrowskl

szans? 
spotka- 
w któ-

każdej wadze.
lednej dwóch, ale ogólna 
reprezentantów z każdego ;

nie przewyższać licz­

1. Bogdanowski, ZSRR
2. Franzen, Szwecja
3. Pignatti, Włochy 

Bochenek, Polska
5. Smeekens, Holandia
6. Firmin, Francja
7. Teraskail, Finlandia 

Leuthe, Niemcy
9. Konstantinow, Bułg.'

10. Gusbeth, Rumunia

420 
385 
382,5 
382,5 
386- 
365-
362,5 
362,5 
860
357,5 

różni-
Poniżej publikujemy listę, skom­

pletowaną przez Oscara State z 
jego własnymi komentarzami.

„Jest jeszcze bardzo duża ____
1 ca pomiędzy poziomem radziec-
1 kim. a resztą w tej wadze, ale 

młody Bochenek powinien wkrót*

KOGUCIA
1. Stogow, ZSRR
2. Petkow, Bułg.
3. Ertl, Niemcy
4. Ruslnowicz, Polska
5. Salti. CSR 

Edberg. Szweda
7. Gruber. Austria 

Vehknnen, Finl. 
Amati, Włochy

10. Borsanyi, Węgry

ce poczynić znaczny postęp'*.

337,3 
307,5 
297,5 
290
287.5 
287.5 
282,5 
282.5
282,5 
277,5

PÓŁCIĘŻKA .
1. Łomakln, ZSRR'
2. Caira, Anglia
3. Psenicka, CSR
4. Paterni, Francja
5. Slebert, Niemcy
6. Lindh, Finlandia
7. Ambojornsson, Szwecja* 

Palińskl, Polska
9. Sawów, Bułgaria

10. Masu, Włochy

437,5 
405
402,5 
395 
383 
382j5 
360
380 
377,5

Stogów (ZSRR) mistrz świata 1 wicemistrz olimpijski w wadze 
koguciej .

Fot. CAF

Piłka-, nożna • gmnicą.
PARYŻ.’ W lidze francuskiej była naprawdę' 5:Va nie 1:5 — jak*-podal

Na narciarskich
trasach

OBERAMMERGAU. W Oberam- 
mergau zakończyły się narciarskie, 
mistrzostwa NRF w konkurencjach 
alpejskich, które — jak już poda­
waliśmy — rozegrano bez biegu. 
zjazdowego z • powodu niemożności. 
wytyczenia odpowiedniej trasy.

W ostatnim dniu .rozegrano 
drugi slalom. gigant. Wśród męż-r 
czyzn zwyciężył Behr. który wy-.‘ 
gra) również, pierwszy slalom gl?: 
cant.' przed. Óbermuellerem i La< 
ńigiemZW ten sposób mistrzem w. 
tej konkurencji został Behr 0 pkt.; 
przed Obefmnellerem 1.85 pi" 
Wśród kobiet sytuacja była podob­
na. Po raz drugi zwyciężyła Bas­
ier, tym razem przed Sperl i Bibi. 
Basler zdobyła wiec tytuł w sla­
lomie gigancie, mając* za dwa 
przejazdy 0 pkt przed Seltsam 1 
Hennberger/ • -

• Basler wygrała również kombi­
nacje (dwa slalomy) przed SeR- 
sam 1 Sander. Wśród mężczyzn 
wysrał Behr przed mistrzem w 
slalomie specjalnym Obermuelle- 
rem i Schenkiem.*

BERLIN. Na mistrzostwach nar­
ciarskich NRD, rozgrywanych w 
Oberwiesenthal slalom gigant wy­
grał Suess w 1.15,8 przed Lue- 
tzendorfem 1.15.9. W biegu zjaz? 
dówrm kobiet pierwsze miejsce 
zajęła zwyciężczyni ż ub. roku 
Góttsteln przed- Schmiedel.

DAVCS. Zawody narciarskie w 
kombinacji' alpejskiej dla drużyn 
klubowych, d Parsenn-Cup -zakoń­
czyły się zwycięstwem zespołu 
Kltzbuehel, którego reprezentant 
Leitńer wygrał bieg zjazdowy, ja­
ko jedyny zawodnik w czasie po­
niżej 2 min. (uzyskując ponad 80 
km/godz.). W kombinacji alpej-. 
sklej zwyciężył Kltzbuehel przed 
Arlberg,- Davos, Cortiną i Megeve.

jak*»podał
katowicki „Bpozt"w niedzielę przerwa, .ponieważ nie­

które, kluby grały w 1/8 finału i>u 
chan: Frąncji. Największą niespo­
dzianką była porażka Nancy w 
Cannes 0:1. Inne wyniki: Nice —

„Postęp Caira o 25,5 kg w po­
równaniu z poprzednim rokiem 
jest wspaniałym osiągnięciem. 
Psenlcka utrzymał formę; duże 
nadzieje budzi nowa rewelacja 
Francji — Paterni. z uwagi na

MADRYT. Liderem ligi hiszpań­
skiej: jest Real Madrid (36 pkt.) 
przed Barcelona i Atletico Madrid 
— po 32 punkty. W niedzielę Real 
pokonał Barcelonę 1:0. Inne wyniki: 
Celta — Coruna 1:1. Condal — Jean 
1:0, Espanol — Atletico Madrid 0:1, 
Otasuna Las Palmus 2:1, Sevilla — 
Valladolld 2:0, Valencia — Real So- 
ciedad 3:2, Saragossa — Atletico 
Bilbao 1:1. -

I Ru-
munię. która sprawiła w Tokio naj­
większą niespodziankę, przegrywa­
jąc po bardzo zacięte] grze gru­
powej z przyszłym mistrzem — Ja­
ponią zaledwie 4:5. Do tych zespo-
łów dolosowano następne, przy

świata: Japonię, CSR, Węgry

bm. mecz Papp
MEDIOLAN. Zapowiedziany

czym — zgodnie z uchwałami kon­
gresu Federacji — najpierw zespo­
ły tzw. kategorii A (Anglia, Chiny, 
Niemcy, Wietnam, Hongkong. Jugo­
sławia, Szwecja, Indie, USA, Fran­
cja), a następnie drużyny z tzw. 
kategorii B. Zaliczono tu te repre­
zentacje państwowe, które przed-

fnbotę 
Mola 
worki

nie odbył się 
nieprzybycia do Włoch 

Pappa. Prasa włoska podaje, że 
Papp nie przyjechał do Mediolanu 
z powodu trinlno^cl paszportowych. 
Spotkanie Papp-Mola miało się 
odbyć na tej samej Imprezie, co 
spotkanie o tytuł mistrza Europy 
w wadze muszej Young Martin (Hi-
sr.pania» — Fozzali (Włochy). Wal­
kę tę uvgrat obrońca tytułu Young 
Martin, nokautując swego przeciw­
nika w 4 rundzie.

MELBOURNE. Na zawodach lek­
koatletycznych w Preston (na po- 
•wletrzui Porter skoczył wzwyż 
• 2.06. Donath pchnął kulą 16.11 i 
Hogan przebiegł lOOy przy po­
myślnym wietrze w 9.6.

Wielokrotny zdobywca Pucharu Corbillona kobieca drużyna pingpongowa Rumunii — Rozeanu, 
Zelicr, Szasz i tym razem jest niemal pewnym kandydatem na pierwsze miejsce

32)

Lyon 1:0, Nimes Monaco 4:3.
młody wiek i krótki staż 
dyscyplinie sportu".

LEKKOCIĘZKA

1. Worobiew, ZSRR
2. Debuf. Francja
3. Weselinow, Bułg.
4. Białas, Polska
5. Flenner, Austria 

Schnell, Niemcy • 
Tuononen, Finlandia

8. Srstka, CSR 
Harrtngton, Anglia 
Buronyi, Węgry

w tej

46^,5 
432,5
415
397,5
397,5
397.5
387,5
387,5

„W dalszym ciągu obserwujemy 
postąp Debufa, dzięki czemu zdo­
był on w ub. roku medale na mi­
strzostwach Europy i na Igrzys­
kach Olimpijskich. Postęp wyka­
zał również Weselinow 1 teraz po­
trzebuje on więcej startów mię­
dzynarodowych, aby umocnić swo­
ją pozycję. Białas nie wykazał 
swych możliwości, ale przy ciąg­
łym dalszym treningu powinien po­
prawić wyniki”.

CIĘŻKA
1. Miedwledlew, ZSRR
2. Pigaiani, Włochy
3. Makinen, Finlandia
4. Holbl, Austria
5. Cazan. Rumunia
6. Aaldering, Niemcy
7. Belohoubek. CSR
8. Wallgren. Szwecja ..
9. Atanasow, Bułgaria 

Toth, Węgry

487,5 
452,5 
435 
430
422,5 
417,5 
415 
405 
395
335

Toulouse — Grenoble 0:0, Bordeaux 
— Perpignan 1:0. Lille — Elbtsir 
(Alger) 4:0, Denain — Angers 0:1. 

A oto aktualna tabela ligi fran­
cuskiej. dla użytku uczestników 
..totka".

10.

12.
13.
14.
15.
15.

18.

St. Etienne 
Lens 
Reims 
Racing ParYż 
Monaco 
Marseille 
Toulouse 
Nice 
Nimes 
Sochaux 
Angers 
Lyon 
Sedan 
Metz 
Valenciennes 
Nancy 
Strassbourg 
Rennea

36:14 
34:16

30:20 
29:19 
29:21
28:22

24:26 
23:25 
23:25 
21:29 
20:28 
19:31 
19:31 
18:32 
17:33 
17:33

67:30 - 
57:34
60:37 . 
63:45 
42:33 
46:39 
50:26
46:51 
38:44

27:35 
34:40 
30:39 
36:46 
22:52 
37:62 
32:53 
25:50

ZURYCH. W lidzą Szwajcarskiej

BERLIN. Kluby węgierskie gości­
ły w niedzielę w NRF. MTK Buda­
peszt przegrał z VFB Stuttgart 2:9, 
a Vasas Budapeszt z Fuerth 2:3. Re­
prezentacja. związku zachodnio-nie- 
mieckiego pokonała reprezentację 
Berlina (zach.) 3:1.

— Gruby...
— Tęgi — poprawił Nerwiński. — Ten czło­

wiek ma lekkość- pióra zupełnie powieściową! Pan 
traci na odcinek pięć godzin, on ’— w godzinę 
wypuszcza półtora tysiąca wierszy! Tak, tak. 
drogi panie i zna się na futbolu, specjalista. 
Pierwszy zwrócił uwagę na' słabe strony pańskiej 
powieści.

Andrzej Ługis siedział zupełnie przybity. 
Znienawidził grubego bruneta, piszącego półtora 
tysiąca wierszy , na godzinę,. Ńerwińskiego, „Echo 
Stadionu” i cały świąt w ogóle. Gdyby miał przy 
sobie pistolet, byłby się bez wahania zastrzelił. 
I byłby tego na tamtym świecić szczerze żałował, 
bo oto za chwilą miał się przekonać, że życie nie 
jest wcale takie przykre i że chodzą po ziemi mi­
li, sympatyczni ludzie.

Ktoś zapukał do drzwi.
' — Proszę — zawołał Nerwiński, żegnając się

— Ooo! To pań? Bardzo dóbrze pan pisze, mo­
je uznanie!... ' .

Ługis aż się zachwiał. Chciał cos odpowiedzieć, 
podziękować, ale słowa uwięzły mu w gardle. 
Ukłonił się' tylko niezdarnie i -wyszedł. Znalazł 
wreszcie słowa uznania! Gwiżdżąc zbiegł ze scho­
dów i rozpędzone ^radością1 nogi zawiodły go 
wprost do najbliższego baru. : . ■ »

W małym gabinecie Nerwinąkiego pan Teofil 
rozsnuwał tymczasem, plany „honorowego ’ zgła­
dzenia Nepomucena Szarży.

Rozdział’VH

równocześnie

Pan Teofil 
Ługis zdążył 
rękaw.

— Karolu.

z, nieszczęśliwym powieściopisa- 
pan Baje, witam!
przedstawił Jankowskiego 1 zanim 
wymknąć się z pokoju złapał go za

oto autor powieści, która ci się tak 
bardzo podoba! .

FELEK KONTERSKI wałęsał się po mieście 
rozgoryczony i 'wściekły. Z wieści, które 

skrzętnieJi bez przerwy wyłapywał z Piasta, wy­
nikało niezbicie,-że rządy ^Jankowskiego nie tylko 
przyjęły się, ale budziły w- coraz szerszych kołach 
uznanie i sympatię. „Argentyńczyk” triumfował. 
Nie można było jeszcze wiedzieć, czy zdoła utrzy­
mać klub w lidze, jednakże stawał się na war­
szawskim bruku z każdym dniem coraz popular­
niejszy. A każdy glos entuzjazmu o Jankowskim 
godził przecież boleśnie w ambicję Felka.

Najdokuczliwsza była świadomość, że 1 on,

PRZEGLĄD SPORTOWY 
Wydawnictwo 

„PRASA SPORTOWA” 
Redaguje Kolegium w składzie: 
Grzegorz Aleksandrowicz «sekretarz 
feaakcjU. Stanisław Bardyn. Lech 
pergowskl, Edward Strzelecki (re. 
daktor naczelny),. Witold Szeremeta 
(sekretarz redakcji), Jerzy Zmarzllk 

(zastępca naczelnego redaktora).
Warszawa. Mokotowska 24. ni P«L 
Telefony: Centrala .84741 do 44 oraz 
bezpośrednie — Redaktor Naczelny 
t Sekretariat 89116. Sekretarz Re. 
dakejt 82604. Dział Sportu 89106.89666. 
Redaktor Naczelny- przyimuie W 
dni powszednie w godz. • -12—13. 
Prenumerata naszego ‘pisma za 
grr.nice wynosi: kwartalnie 49.95 zł, 
półrocznie 99.90 zł, rocznie 199.80 żł. 
Zamówienia 1 wpłaty przyjmuje 
Przedsiębiorstwo Kolportażu Wy­
dawnictw Zagranicznych ' „RUCH”: 
Warszawa, ul.-Wilcza 46 tel. 86ML' 
Konto PKO -1-6-100624 W.wa.

LONDYN. Reprezentacyjny pił­
karz Walii Ford zostął zawieszony 
przez związek za opublikowanie ar­
tykułu, w którym krytykował spo­
sób wynagradzania piłkarzy zawo­
dowych. Ostatnio sprawa była roz­
patrywana przez specjalną komisję, 
która cofnęła zawieszenie, w kot­
łach angielskich mówi się, że na 
cofnięcie kary miała wpływ propo­
zycja hiszpańskiego klubu Valencia. 
który chciał skorzystać z okazji 1 
kupić Forda.

uzyskano wyniki: Chaux de Fonds 
— Basel 2:3. Lauęąnne — Schaf- 
fhausen 3:0, Lugańo — Grasshop- 
pers 1:2, Urania — Young Boys 0;l. 
Winterthur — Servette 1:1, Young 
Fellows — Chiassó 2:4, Zurich — 
Bellinzona 1:1.

RZYM, Lider ligi włoskiej Milan 
umocnił pozycje do zwycięstwie 2:0 
z 'Padovą i ma 23Jbkt. Na drugie 
miejsce wyszła Florentina, która 
po serii niepowodzeń pokonała 3:0 
Sampdorię. i, .ma.27,„pkt. Dotychcza­
sowy wiceUder' Inter -przegrał wy­
soko z Juventusem 1:5; Przy okazji 
zawiadamiamy narzego Czytelnika 
B. S. z. Krakowa, .że wynik meczu 
Udinese — Genova' z. 24.2. brzmiał

BELGRAD. Liga jugosłowiańska 
rozpoczęła w niedzielę wiosenną 
rundę. -Lider Crvena Zvezda zre­
misował niespodziewanie z Radni- 
nkim 1:1. Inne wyniki: Hajduk — 
Yelez 3:1, Dynamo — Zagreb 2:2. 
Pairtyżant — BSK3:1. Sarajewo — 
Lokomotiva 5:3, Spartak — vardar 

:5:1, Vojvodina ".— Buducnost 2:0. 
Fo. 14 rundach .. nrówadzi Crvena 
Zvezda 24 pkt.- przed Vojvodina 21 
Hajdukiem 20, Dynamo 17, sparta- 
kłem 15 i Partyzantem 13. *

! Zakłady. Graficzne
„Domu Słowa Polskiego”

Zam. 1366-B ’ B45
,,ciężkich'*„Większość z tych „ciężkich" 

poczyniła pewien -postęp, brak jestpoczyniła pewien xpos 
1 tu jednak narybku".

Konterski, wierzył gdzieś w głębi i -‘nie' wiado­
mo dlaczego w ostateczne zwycięstwo tego „obie­
żyświata”. Doszedłszy raz do t,ej świadomości Fe­
lek nie potrafił pozbyć się jej, nie udawało mu 
się odzyskać dawnej zuchwałości 1 przekonania 
o celowości wojny, którą rozpoczął i,dotąd pro­
wadził. Właściwie do Jankowskiego riie czuł już 
tej „ansy” co kiedyś. „Argentyńczyk" imponował . 
mu coraz więcej, porywał go, mimo, jego woli, 
swoim rozmachem i stanowczością. Przestał też
nawet żle życzyć samemu klubowi... A-jednak nie 
mógł, w żaden- sposób nie mógł znieść spokojnie 
jakiejkolwiek pomyślnej wiadomości,‘z Piasta. j,,-._ _ ___________... ... ~ .

Do niedawna był wziętym .piłkarzem,, znajomi wał-się więc martwić. ó. Uawalek'chlebą, jędnąk- 
i fanatyczni zwolennicy z trybun darzyli Ęąwszą- że'.iportowe troski ^'y'?iy<>go tak, ze 1 prąca źa-' 
dzie komplementami,, zapraszali na kaWe. łubie- wodowa nie śżiąj jąb; trzeba. .Dzień w dzień trze- 
gali się o jego towarzystwo. Teraz w kółko'po- ba było kręcie-śię''-.pdfe warsztacie dó wpół .do 
wtarzalo się jedno. Każdy znajomek, każdy widz czwartej, żadnego; zwqjnienia; 'żadnego -wyjazdu, 
boiskowy zaczynał rozmowę tym samym': nic.: Główny, inżynier,,: sam zapalony- piłkarz, dał

— No cóż, Piast staje na nogi!— Ten Janków- mu ..przód ’ laty to zajęcie -po prostu ze spprtowe- 
ski... itd. ■ . ■ • go sentymentu.;'ZHaŁ gp lod. mąłęgo szkraba, :kto-

Tego właśnie nie mógł ścierpieć. W oczach każ-. ry rozbijał .śię;po'dlicy, a' później zabłysnąiw, fut-. 
dego znajomego widział (był te_go pewny) jakiś bólu. Ściąśńął.gó. dó fąbryki. (Dzięki, niemu Felek 
błysk, litości, że to niby Piast górą, a on Felek miał w garści:kaw;ąlek;f.a.^ . , ;
z boku, odstawiony... .- W obecnym stanie.: róźdiiażriienią i przygńębie-

Przestał nawet chodzić na mecze. Kiedyś było nia-nie musiał chociaż .martwić się.o środkiutrzy— 
mu bardzo miło, gdy na trybunach pokazywano mania, jednakże-i, w.- .fabryce - stosunki ...między , 
go sobie palcami. Teraz, jeśli spostrzegał, że ktpś nim a przełożonymi;naciągały . się, jakośfniebez- 

■ ■ ■ — -u—... u_ pjeczhie,..-Nawet i’ tam bowiem, w huku maszyn
i, szumie pasów; transmisyjnyc^ tmóWiłó. się ó śpor- 
ciei nawę.t tam#Jankowski .znajdował' gorących 
zwolenników... ' , /7.:/ i-

na niego wskazuje, brał to również za objaw- li­
tości, współczucia. „Konterski wywalony. z Pia^-
sta". , '

Piękne projekty o przejściu do Surmy zaczęły 
powoli ale zdecydowanie upadać. Przede wszyst­
kim opinia publiczna przepowiadała spadek z li- 
gi raczej Surmie, niż Piastowi. „Echo Stadionu” 
wypowiadało swe zdanie, że jeśli nąwęt Piast 
w ostatnim meczu z Zawieruchą poniesie teką 
klęskę, iż stosunek bramek będzie miał- gorszy, 
niż Surma i tak uznany być musi za drużynę lep­
szą, o której spadku. przesądzi tylko brak Szczę­
ścia, , .

„Meta” grzmlała co prawda coś wręcz (.przeciw­
nego, ale] Felek nie: chciał już .znać „Mety", ani 
Pawła'Dziobka. To właśnie było dalszym powó-

dem upadku projektów przeniesienia się do Sur- ko-ludzie zmieniają swe poglądy... Na walnym 
my. Całą tą sprawą/imiał przecież kierować, Dzip-. ■ zebraniu. Piasta Konterski miał za sobą cały le- 
bek. Po awanturze; w redakcji, władca. „Męty” gión, obecnie nie było nie tylko legionu, lecz na- J 
ostygł wobec.;Felka/bardzo wyraźnie;"'Obrazić się, wet? grupki — Felek został sam. Horewnicki, wy- - (1 
co śię nazywk,' nie.ępbraził, gdyż byłoby to dla sadzony z siodła, nie mógł być' oczywiście żadną 
niego wielce,niekórżystrie; zważywszy, że chłopak ostoją. '
mógł opowiedzieć'sporo, „ściśle prywatnych”-rze- Zrezygnowawszy już z buptu, do którego, jak 
czy o „Mecie” MtópróuHcźówi. :Lecz zaćhowy- widział nie miał żadnych, szans. doprowadzić, za- J
wał się z wielk<! rezerwą. O awańttirze nie. wsp.o-. „puśzczal się Felek pod boisko -Piasta dla- załapa- 1 
mińał, ale pfżestal tfeż'\vśpom'inać o przeprowadź-- nia nowinek. Zawszebyły’:, te. same. r- .w ich • 
cer do Surmy i 'starał się widywać Felka jak naj- ustach ': radosne, dla niego zaś : przykre,' ale nie ; . 
rzadziej. . -mógł "jakoś zerwać ostatnich;-wątłych nici, wią- : '

Konterski‘pracował ,w ;.fabryce, nie potrzebo- . , \ . i
• ' ■* ’*——1. , Więc ,13211. Nie stale,# zębyvnle-wyglądało-śmie-

sz^ę. 'Od czasii do czasu. Ptzepusźęzał ;po kilka 
treningów, później szódł. Manewrował’zawsze pó : 
przeciwnej stronie ulicy, zawsze; dostrzegał. ko­
legów niespodzianie i oziwił sie niby temu spot- 
kamu... . .

Tak jak' .kiedyś±Felek 'miel, pamiętał; <a' nawet 
starał się -wręcz, nie’^ myśleć', ó / dniach; treningu, 
tak później, Bp^zwojniepiu z; Piasta, doskonale 
pamiętał; te drirśi zachodził' czasem;-' niby przy­
padkiem,, , w pobliże boiska... Najpierw usiłował 
buntować,', starałsię wśpómńieniómi ' dawnych 
bezrządnyChy.czasow^śkółować: 'głowy chłopakom 
i wzbudzić w nich’ reakcję przeciw- dyktaturze 
Jankowskiego;. Nie . udało się. Było- kilku podat­
nych „swoich” ale. reszta mocno frzymałk za 
„Argentypczykiem".. Później i .tych kilku prze- 
szło na. „nową- wiarę'.’... .Zastanawiające jak szyb-

dnia nątknął się- akurat, na główną<trojkę 
Mijął - juz prawie wejście ma. boisko^ i czastana- 
wiał się czy nie zawrocie,. a potem >podejsc jesz- 

. cez raz, -kiedy na ulicę wyskoczyli ’ Pralik, Ku­
rzawa i Kreska; . ,r .

— Serwus Felek!
— Jak się-masz, starv!. . *”•’
Ujęli go pod pachy.' Każde takie kerdeczne po- 

witanie zbijało trochę z tropu Kopterskiego, aie 
zaraz nadrabiał miną. .
Pr^gę^'a'V°" ^a^em właśnie do znajomych na

. -"■ ■PWnp dziewczynka, bo,.za# często chodzisz na 
tę Pragę.— mruknął Kurzawa. ■

■ — Co, z treningu? - ■ .. ■
— Tak Trenujemy jak cholera'
— Chcecie kropnąć Zawieruchę' .
— Feluś, bez przygaduszek! 'A jakbyśmy krop- 

'nęll.-tocoby-powłedział?--
— Kropnijcie,. to zobaczycie ;co powiem /-;;

P?2-ty draniu,. jakeś.,.w.ylazł z; klubu • to-my- • 
ślisz,ze z Piasta, mogiła?, - Felek,-., frajerze, zleś . 
zrobił- Jak Boga kocham! Strzeliło cr cos do łba, 
a mówię’ci, ze z prezesem mozpa żyć!


